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na pub Hi
zadecydowała o kapitulacji Wiednia

WIEDEŃ. Znane są już mniej więcej ku
lisy przesilenia austriackiego. Wiadomo, że
prze.om w kierunku uwzględnienia żądań
Kanclerza Hitlera dokonał się mimo gwał
townego oporu prezydenta Miklasa i tych
wszystkich czynników, które zdają sobie
tprawej, iż przyjęcie ultimatycznych wa
runków Hitlera równać się musi

ZGLAJCHSZALTOWANIU
AUSTRII

priy zachowaniu pozorów, jedynie niepo
dległości.

Teraz wychodzi na jaw jeszcze jeden,
ale decydujący szczegół.

Decydujące znaczenie posiadały dla ra
dzących

DONIESIENIA O KONCENTRA
CJI WOJSK NIEMIECKICH NA
GRANIC/ BAWARSKO - SALZ

BURSKIEJ.

Tym faktem można tłumaczyć pobyt na
pograniczu, w Berchtesgaden szefów wo,
ikowych Reszy i dowóucy dywizji lipskiej,
gen. Reichenaua.

Podczas krytycznych obrad rady gabine
towej osiągnięto po północy porozumienie
z prez. Miklasem, którego stanowisko zwró
cone przeciw Seyssowi-lnquartowi osiągnę
ło ten rezultat, że sprawy bezpieczeństwa,
kierownictwo nad policją i żandarmerią, zo
ita.y wyjęte spod kompetencji ministra
spraw wewnętrznych i powierzone drowi
Skublowi, dotychczasowemu ich kierow
nikowi, wyznaczonemu na to stanowisko
jeszcze przez Dolfussa. Papen, informowa
ny nieustannie o rokowaniach, założył pro
test przeciwko temu, twierdząc, że takie
rozwiązanie nie odpowiada układowi w

Pogoda na piątek
D.Cć Dowodnie przv słabych wiatrach z kła"

fonfców zmiansteł) Nocą umiarkowany. 4 w
Oiawu dnia lukiki mróz Widzialność umiarkowa
na, run słabsza z pcw oda mzieł Szata śn-eina
Wisły 30 cm

Berchtesgaden, wszelako protesty te nie
zdołały zmienić decyzji Miklasa.

Nowomicnowany minister spraw we
wnętrznych Ssyss, Inąuart wyjechał do
Berlina. Cele tej wizyty nie są bliżej znane.

O koncentracji wojsk niemieckich na

pograniczu austriackim otrzymano także
wiadomości z Par>ża i z Lichtenstein. Od
działy dywizji lipskiej były skoncentrowa
ne. Trzeba pamiętać, że w Bawarii jest sta
cjonowany t. zw. legion austriacki, skupia
jący zbiegłych hitlerowców.

„Rozmową z rewolwerem u skroni partnera
"

nazywa prasa paryska spotkanie w Berchtesgaden
PARYŻ. (tel. wl.) Prasa francuska przy

nosi c.ekawe szczegóły rozmowy, jaka olt«y

ła się w Uerchtes^aden poru ędzy kam-lerza
mi Hitlerem i Sehusclmigg.em, która poprze
dziła zmiany w rządzie-austriackim.

„L'
4ntrasigeanl" piąte, ił podczas rozmo

wy w Berchatsyaden towarzyszyło Hitleiowi
3 generałów, dowódców korpusów pogranicza
austr.ack ego.

Podczas rozmowy Hitler, wskazując na ge
nerałów, zapytał Schuschnigga:

— Z czyjej strony spodziewa siej pan po
mocy przeciwko mnie? Mógłby pan liczyć tyl

Z WIĘZIEŃ ZWOLNIONO OKOŁO
700 NARODOWYCH SOCJAL.

a między innymi skazanego na dożywotnia
więzienie byłego posła austriackiego w
Rzymie Rintc.cna, skompromitowanego
wspó.działaniem w zamordowaniu Dolfue*
sa.

Berlińskie sfery polityczne komentują,
wydarzenia w Berchtesgaden w ten sposób,
że Hitler do swego wystąpienia tegorocz
nego

MUSI MIEĆ JAKIŚ ATUT,
którym by się mógł poszczycić: rok IWS
pośwTęCono tedy Austrii i jej „zgłeichszalto

— Jeżeli nie wahałem ilę wkroczyó ćo
Nadrenii, ryzykując tym przyszłość Niemiec,|
czy będę się wahał wkroczyć do Austrii?! Da
tę Panu dwa dni czasu do namysłu.

Hezultat rozmowy lej. którą ,,L
'

Intrasijje;• ,
^_

ant nazywa rozmówi .rewolwerem u &««• • Tu M*» Punkt w^SCia Pro*»<-*° 

ko na Rzym, ale Rzym palcem
kiwnie.

partnera — jest już znany.
„Journal des Debats" pisze, iż
HITLER UWAŻAĆ SIĘ JUŻ MOŻE ZA

FMITYCZNEGO WŁADCĘ AUSTRIL

Dowiódł on, że w stosunkach ze słabymi nie
sinieją dla niego żadne skrupuły „Journa

W tym miejscu uderzył Hitler w stół i 0
swiadczył:

bucie niejues Debats" stwierdza, iż Hitler potiafi narzu
cić swą wolę partnerowi odosobnionemu. Od

nych rozmów i rokowań.
MINISTER AUSTRIACKI

PO INSTRUKCJE W BERLINIE
BERLIN. W kołach politycznyh utrrje

mują, że w czasie swego pobytu w Berlinie
minister Seyss-Inquart odbędzie rozmowy
z kanclerzem Rzeszy, z ministrem spraw

ii więc niepodległość Austrii staje si«j juź "gr. von R:bbcntropem oraz marszałkiem
ystą fikcją. iGoering.em.

Państwo żydowskie w Abisynii
chce utwerzyi Musselini

W pilmie „Informazione Diplomatica" [posiadają zagadnienia żydowskiego specy-łże musi się stworzyć państwo iyoWskle w
wystąpiły Włochy z sensacyjnym projek- j łicznie włeskiego, że rząd faszystowski nie jakiejś czeki świata i to państwo w pełnym

myślał i nie myśli o przedsięwzięciu śród- tego słowa znaczeniu, zdolne do reprezen
kuw politycznych, ekonomicznych i morał- 'towania i ochrony normalną drogą dyplo

tem rozwiązania kwestii żydowikiej. A
mianowicie proponują oni, by nie Palesty
na, ale ojczyzna królowej Saby — Abisynia
— stała się miejscem generalnej emigracji
Żydów, Abisynia miałaby zostać państwem
żydowskim.

Podkreśla się J.wie, niejako niezależne
c-d siebie części tego oświadczenia. Pierwsza
mówi, że Wiochy nie prowadzą i nie bcJą
piowadziły polityki antysemickiej i że nie

r.) eh, skierowanych przeciwko żydom, ja- J
ko takim.

Druga część dotyczy kwestii Palestyny
i w tej sprawie rząd wioski występuje
przeciwko tendencjom żydowskim, mają.
cjm na celu utworzenie niezależnego pań
stwa na terenie dawnego zasiedlenia ży
dów. Równocześnie rząd wioski podkreśla,

miast otwartych z powietria
PAfłYŻ. W związku z Inicjatywą francus

ką, zmierzającą do zakazu bomba.!dowanii
łolniczego miasi otwartych, pomiędzy rządem
francuskim a brytyjskim odbywa się w aal
•zym ciągu wymiana zdań. Z chwilą ustale
nia zasad odpowiedniego projektu pom.ędzy
obu rządami, przedstawiciele Krancji i Anglii
w łonie komitetu nieinterwencji zaproponują
przyjęcie opracowanej uchwały oba stronom
walczącym w Hiszpanii. Rządy francuski i

angielski przedstawiły już swój projekt, opra
cowany w zarysach Sloiicy Apostolskiej, pro
sząc o jego poparcie. Hząd Sianów Zjednotzo
nych informowany jest o przebiegu rokowań
1 zapadłych decyzjach. Intencją rządu fran
cusk.ego jest, aby konwencja, jaka ewentual
nie będzie wyn.kem obecnej wymiany zdań,
nie b>ła ograniczona wyłącznie do półwyspu
iberyjskiego. Hząd francuski zabiegać bę-i/.ie
o powszechne przyjęcie konwencji i związa

nia jej postanowieniami wszystkich sygnata
riuszy. Wśród postanowień projektowanej
konwencji zakazane ma być używdiiie w.el
kicli samolotów bombowych o dużym zas ęgu
oraz przewidziane mają być środki celem 0
graniczenia jakościowego zbrojeń powietrz
nych. Opinia francuska spodziewa s:ę, U e
wentuaine doprowadzenie do skutku konwen
cji będzie pierwszym krokiem w dziedz.nie
ograniczenia wyścigu zbrojeń.

matyczną i konsularną wszystkich mas ży
dowskich, rozprószonych po świecie.

Komentując tę drugą część oświadcze
nia politycy wyrażają przekonanie, iż Wło
si zamierzają oddać znaczną część Abisynii
na osiedlenie się żydów i na utworzenie tam
państwa żydowskiego pod opieką włoską.

Ten krok włoski ma być podyktowany
7 jednej strony chęcią utrzymania dobrych
stosunków ze światem muzułmańskim, a
to ze względu na rozgrywki polityczne z
Anglią, a z drugiej strony ma przysporzyć
Abisynii elementu kolonizacyjnego i środ
ków finansowych na eksploatację tego
kraju.

W tej sprawie ma być podjęta akcja dy
plomatyczna w najbliższym czasie.

Dl
LWÓW. Trybunał który przeprowadził aro*

ces roboszvńsjkeko. roz.Da>trvwail *ivo«ak <•«
bronv o wypuszczenie Doboszvński««o na wol*
ntiść do czasu uprawomocnienia sie wy-roku
Wniosdt obrony zo-siaił załatwiony odmown*l«.
Dziś uołvwa termin wnieamiia kasac* tak PTZ-M

I obronę jak i orokuratore
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Budżet dwóch ministerstw
pod obradami Sejmu

Zw. Pogrzebowy 1 Dobroczynności
Z. z. Katowic©.

WARSZAWA, (tel wł.) Na wczorajszym
plenarnym posiedaeniu Sejm rozpatrywał
dwa budżety, a mian. Ministerstwa Opieki
6połec«iej orax Miniłterstwa Przemysłu i
Handlu. Podczaa dyskusji nad budżetem M«
cisteretwa Opieki Społ, po referacie poeta
Tomaszkiewicza, który streścił wyniki dysku•ji nad tym budżetem w komisj\ zabrał głos
inia. Kościałkowsk'. Na watep:e awejego
przemówienia p. Minister poruszył zagadnie
nie niepokojącego spadku wtrętu ludności
Ir Polsce, który przekracza 20ft w ostatnich
latach. P. Minister Kość i a Fkow*ki przeszedł
następnie do zagadnienia zatrudnienia,
utwierdzając, ii dxicki inwestycjom tatrud
nenie wwroato o 16%. Mimo tego jednak ist
nieje równolegle wzrost bezrobocia, gdyż
wzrost eatrudnienia nie jest wystarczająco
nuty, aby wchłonąć przyrost ludności oraz
bezrobotnych wiejsk eh. P. Min ster omawia
również wyniki tegorocznej pomocy zimowej,
a której do dnia 1 lutego skorzystało około
1 milion 200 tys. dorosłych i 700 tya. dzieci.
I>o 1 lutego zebrano na pomoc zimową ogó
łem 12 milionów złotych, podczas gdy w roku
ubiegłym aebrano 15 milionów zł.

j JAK ZATRUDNIĆ MŁODZIEŻ
Po omówienia zagadnienia spadku emi

gracji p. M;ni«ter przeszedł do problemu za
trudnienia młodzieży, której przybywa co ro
ku 545 ty*, podczas gdy prace otrzymuje tyl
ko 245 tys. P . Mimeter zapowiedział, ii w
roku bieżącym wystąpi z konkretnym planem
Utrudnienia młodzieży.

Omawiając dodatnie wyniki osiągnięte w
zakrese ochrony pracy p. Minister podniósł,
ii ogólny dochód warstw praco wniczych
•wzrósł w roku ub. o 20%. Mówca zajął się
równie* sprawą skrócenia czasu pracy w gór
u.ctw.a węglowym i zapowiedz u, ze Polska
«ajm;e w tej sprawie zdecydowane stanowi
sko na mającej się odbyć w maju międzyna
rodowej konferencji.

> UBEZPIECZENIA SPOŁECZNE
Omawiając obszernie sprawę ubezpieczeń

społecznych p. Minister oświadczył, iż pro
jekt ustawy o erzecznictwit ubezpieczenio
wym, mającym na celu stworzenie jednolite
f'o aparatu orzecznictwa dla wsiystkich dzia
ów pracy wniesiony będzie przypuszczalnie
Veszcze w beżącej wsji do Izb parlamentar
nych. Na zakończenie p. Minister Kościał
kowski stwierdził, ii od roku 1935 zaczyna
wyrównywać się dysproporcja pomiędzy pla
cami robotniczymi a kosztem utrzymania,

BOLĄCZKI PRACOWNIKÓW
TV dyskusji, która wywiązała się po prze

mówieniu p. Ministra Kościałk-wskiego zna
lazły obszerne echo wszystkie bolączki świa
ta pracy. Poseł Gduła, omawając sprawę
skrócenia czasu pracy w górnictwie, stwier
dził, iż nie rozwiązała ona Bezrobocia w gór
u«ctwie, którego częściowa likwidacja nastą
piła raczej % powodu rosnącej koniunktury
gospodarczej.

ZARZUTY PRZECIW INSPEKCJI
PRACY

Mówca porusza również zagadnienie in
spekcji pracy, której bolączki były także Pt*
rfnatem licznych przemówień w dniu wczoraj
szym. Poseł Gduła stwierdza, iż jesteśmy
twiadkami c"agłego łamania ustawy o czasie
pracy, higieny j warunkach bezpieczeństwa
pracy. Jako środek przeciwko temu poseł
od ula proponuje znaczną rozbudowę inspek
cji pracy.

Zagadnienie inspekcji pracy porusza rów
nież poseł Urbańsk1, stwierdzając, ii jest ona
\byt szczupła w stosunku do potrzeb i doma
gając się zapewnienia inspekcji pracy rów
neż dostępu do zakładów państwowych.

Poseł Krupa wnosi rezolucję, wzywającą
Rząd do wyznaczenia odpowiednich kredy

tów na budowę łóżek szpitalnych dla chorych
ca gruźlicę.

Obszern-e omówione było zagadnienie u
bezpieczeń społecznych. Krytykowano niedo
ciągnięcia w ubezpieczeniach społecznych nie
jpokojące świat pracy oraz domagano się jak
najszybszego przywrócenia aamorządu w u
bezpieczalniach.

Sprawę ubezpieczeń społecznych ob«zer
!»'*€ omówił m. in. post! Płonka, krytykując

wybujałą administrację ubezpieczeń,zbyt
Która pożera 30—40% składek Poseł Płonka
cytuje przykład, że leczenie zebu n. p. kosztu
je ubezpieczalnię 26 gr a ewidencja tego le
•jzenLa złotówkę.

LOS UCHODŹCÓW Z ZA OLZY
Tym samym mówca porusza sprawę poło

żenia b. górników-Polaków w wgłębi u kar
wińskim należącym do Czechosłowacji i skła
da rezolucję, wzywającą Rząd do jak najry

chlejszego uregulowania wzajemności świad

czeń w ubezpieczeń;ach społecznych między
Polaka i Czechosłowacją, co by pozwoliło tym
górnikom na rewindykację składak w ubez
pieczeniach wpłacanych w Czechosłowacji.

Równie* obszernie omówiona była dzia
łalność Funduatu Pracy. M. In poseł Sowiń
ski domagał się ponownego rozdzielenia fun
duszu pracy od funduszu bezrobocia, twier
dząc ii zlanie tych dwóch funduszów wpły
wa ile na działalność funduszu pracy zmniej
szając możliwość zatrudnienia bezrobotnych.

KRZYWDA NIEŚLUBNYCH DZIECI
Posłanka Pełczyńska, która wskazała na

straszne skutki nieuregulowana prawnego
w sytuacji dzieci nieślubnych, apeluje do
ministra Opieki Społecznej o nowelizację ar
tykuł 805 kodeksu Napoleona, zabraniające
go na terenie b. Kongresówki poszukiwania
ojcostwa. Posh Pełczyńska domaga się wy

dania ustawy regulującej sprawę dzieci nie
ślubnych

' podrzuconych, zgłaszając goto
wość wystąpienia z tego rodzaju projektem.

Mowa Ministra Romana
Pod koniec dyskusji ponownie głos zabrał

Minister Kościafkowski, po czym przystąp;o
no do dyskusji nad budżetem Ministerstwa
Przemysłu Handlu. M. in. głos zabierał p.
Minister Antoni Roman, skreślając Tiajważ
niejsze wdania polityki przemysłowo-handlo
wej w Polsce. P. Minister podkreślił, iż cen
tralnym punktem naszych wysiłków powinna
być polityka uprzemysłowienia kraj.u . Dla u
trzymania tedencji rozwoju przemysłu i han
dlu aą zdanym p Ministra potrzebne trzy
czynniki, a mian utrzymanie należytego tem
pa inwestycyj publicznych i prywatnych, za
chowanie opłacalności gospodarstw rolnych
oraz odpowiednie kształtowanie aię handlu
zagranicznego równolegle do rozwoju we
wnętrznego iycia gospodarczegj

Omawiając zagadnienie interwencji i re
glamentacji produkcji p. Minister wystąpił
z krytyką karteli, stwierdzając, ii kartele w
tym stanie rzeczy, w jakim one często u nas

istnieją, •przyjają, krzepnięciu Istniejącego
stanu, nie troszczą się o rozwój produkcji i
dlatego stanowią twór niepożądany.

ETATYZM
P. Minister omówił równ!eł zagadnienie

etatyzmu, stwierdzając, iż etatyzm odgrywa
ujemną rolę tylko wówczas, jeżeli odstrasza
inicjatywę prywatną. Za jedną z dalszych
podstawowych zasad polityki przemysłowo
handlowej uważa p. Minister zasadę facho
wości oraz zasadę współpracy z sferami go
spodarczym' jak również przestrzeganie har
monii we wszystkich poczynaniach gospodar
czych.

Na zakończenie p. Minister atwierdza, iż
nie kieruje się żadną doktryną gospodarczą
ponieważ racja stanu dyktuje mu koniecz
ność regulowania iycia gospodarczego drogą
złotego środka najpewniej prowadzącą do
celu.

Nasz człemek

śp. Knauer Paweł
zmarł przeżywszy lat 74.

iPourzeb odbędzie sic w sobotę
dnia 19 luteno rb oo południu o go
dzinie 15 ze szpitala miejiikiefco uli
ca Rncibcrska

Zbiórka o KOdz 14.30 przy placu
Dr Józefa Rostka. (465)

ZARZĄD.

Interpelacja Pełtzyńskiej
WARSZAWA, (te!, wł.) Na wczorajszym

pos
redzeniu sejmu p. posł Paczyńska zło

żyła interpelację w sprawie obrażającego u
ezucia narodu artykułu, umieszczonego w
Dz;cnniku Wileńskim W dziem; ku tym uka
zał się artykuł prof. Cywińskiego, w którym
autor zn:eważył naród polski przez zelżeni*
czczi Marszałka Józefa Piłsudskiego. Brah
natychmiasowej inerwencji ze eirony włada
doprowadził do znanej ostrej reakcji korpusu
oficerskiego garnizonu wileńsktgo. Ponadto
grupy młodzieży zachowały się w niesłycha
ny sposób, manifestując aympaię dla prof.
Cywińskiego na wiecu a następnie w pocho
dzie, w którym wznoszono okrzyki przeciw
Arnrii. P . posłanka Pełczyńska zapytuje, ja
kich Rząd zamierza użyć środków celem unie
możliwienia na przyszłość podobnie gorszą
cych zajść.

Jak wiadomo, prof. Cywiński oraz redak
tor „Dziennika Wileńskiego" p. Zwirzyńsld
?ą postawieni w stan oskarżeń.a z art. 152
k. k\, który przewiduje karę do 3 lat więzie
nia lub aresztu za lżenie narodu lub Państwa
polskiego.

Sensacyjny plan polski
w sprawie emigracji żydowskiej

LOIfDYN. Rada międzynarodowej unii sto
warzyszeń Ligi narodów odbyła w Londynie
3-<iniowe posiedzenie.

Na posiedzeniu tym ustalono program kon
gresu unii, który odbędzie się w tym roku w
Kopenhadze i zredagowano niektóre wnioski.
Z ramienia polskiej federacji towarzystw przy
jaciół Ligi Narodów w obradach brali udział:
Jan Dębski i Łypacewicz. Z szeregu omówio
nych zagadnień na podkreślenie zasługuje
sprawa żydowska z powodu petycji delegacji
palestyńskiej.

W sprawie rozwiązania kwestii żydow
skiej, delegacja polska przedstawiła na posie

dzeniu obszerny memoriał 1 złożyła stosowny
wniosek, który domaga się:

1) Otwarcia granic dla emigracji żydow
skiej do państw, posiadających niewielki od
setek ludności żydowskiej, przeważnie wsku
tek wypędzenia żydów z tych krajów w cią
gu wielu stuleci.

2) Udzielenia pomocy Żydom w ich dąże
niu do utworzenia siedziby narodowej w Pa
lestynie, względnie na innym terytorium

3) Zorganizowanie międzynarodowej po
mocy finansowej do akcji przesiedlenia Ży
dów z krajów, gdzie z powodu ich nadmiernej

Uchwały Rady Ministrów
WARSZAWA. W dniu 16 bm odbyło s.ę pod

przewcdn.ctwem P. Premiera gen. Sławoja
Składkow»k;ego posiedzenie Rady Mmisfcrów, po.
święcone w głównej mierze

UNORMOWANIU ZAGADNIEŃ APROWI
ZACYJNYCH

w związku z ostatnimi ochwatami Komitetu
Obrony Rzplitej.

Reda M.nistrów przyjęła więc przede wszy

stkim projdet dekretu Prezydenta Rzplitej o
poruczeniu spraw aprowizacyjnych ministrowi
rolnictwa i reform rolnych oraz związane z de

kretem powyższymi przepisy wykonawcze. Mi
nister R. i R. R. skoncentruje w swym roku ca
łe aprowizację, wchodzącą w zekres ebreny pań
stwa. Dekret nie zmienia jednak żadnych prze
pisów ustawodawczych. Następne uchwalono
zmianę rozporządzenie P. Prezydenta R. P. o u

posaienin wojska i marynarki. Uchwalono roz
porządzenie o Obowiązkach i prawach, wynikają
cych z odbywania przysposobienia do wejskowej
służby pomocniczej. Wreszcie uchwalno zarzą
dzenie o rozwiązaniu sejmików wojewódzkich w
Toruniu i Poznaniu w związku ze zmianą granic
tych województw.

Maruszeczko w drodze do Warszawy
WARSZAWA, (tel. wł.) Groźny bandyta

Maruszeczko, który przebywał dotychczas w
więzieniu w Wadowicach, wysłany ma być w
piątek do Warsaawy pod eskortą 4 pollcjan

RYGA. Wczoraj, o godz. 18,35 wieczorem,
lotnik Czerewiczny wystartował z pokładu
lodołamacza „Murman" i dotarł do obozu
prof. Papanina. W 20 minut póżniaj przyle
ciał pilot Własow z lodołamacza „Tajmir".
Lotnicy dostarczyli uczonym sowieckim świe
żych zapasów żywności.

[tów. Etaia 22 trra. stanie Maruszeczko przed
stołecznym sądem okręgowym o zabójstwo

i wywiadowcy policji Bąka.

i n krze Papanina
Papanin i towarzysze przewiezieni zosta

ną samolotami na pokład łamaczy lodów.
„Tajmir

" w ciągu nocy posunął się na
przód mimo silnej wichury i dużego zgęszcze
nia gór lodowych. Zwiększył również szyb
kość „Murman". Najdalej znajduje sie, lodo
Jamacz „Jermark"

, tak, to prawdopodobnie
nie zdąży oo już zabrać papaninowców.

liczby są oni cielarera dla gospodarki naród*
wej.

Sprawa powyższa została powierzona nk
komisji mniejszościowej, ale prawnopolityca
nej. Stało się to wskutek zasadniczego stano
wiska delegacji polskiej, że dopóki traktat;
mniejszościowe nie zostaną zastosowane d*
wszystkich państw, delegacja polska w pra
cach komisji mniejszościowej międzynarodo
wej unii stowarzyszeń Ligi Narodów udziału
brać nie będzie.

Memoriał Polski i wniosek delegacji pol
skiej wywołały wśród wszystkich delegacyj
(Juże zainteresowanie.

Kto wygrał!
I I U ciągnienie.

10 000 zł rra nr 66901.
8 000 zł na mv 6830 99958 101644.
2 000 xl na nr 94739.
1 000 zł na arv 38037 38196 47139 80198 105762

106047 114988.
Po 500 zł 193477 55839 62816 10835 1037703

115961 1179.54 137033 14 .3913 145986 .
Po 250 zł 7602 34398 33063 .34431 46076 53414

69688 09557 91599 92323 937704 97184 9*594
107747 112364 114465 117393 133055 140976
164933 146739 155S58

UCIECZKA 120 TRĘDOWATYCH.
CZERNIOWCE. Z obozm trędowatych w Tiki

lesztach (oołudaiiowa Bosarabia) iłowklo Drzed
kilfku tygodniami 130 chorych Poszukiwania no
zostaitv bez skutku Władze samitarne wezwały
toóOtiU okoliczna do wsłcazvwarria miejsca prze
bywawia zbiegłych trędowatych W ostatnich
dniach do zakładu zgłosiło sie 18 zibiestów. pro
sząc o ponowne przyjcie Co do reszty chorych
brak iakidikołwielk wiadomości

ZNOSZĄ SZKOŁY WYZNANIOWE.
BERLIN Prasa niemiecka donosi z Erfurhi,

\t z dniem 1 kwietnia istnieiace leszcze w No^
hausan1

szkołv wyznaniowe (ni in i katolicka?
przekształcone beda na sakołv zbiorowe
MILION CHŁOPCÓW NIEMIECKICH

UCZY SIĘ STRZELAĆ.
BERLIN Władze partii narodowo - socjali"

stvczr?ej daża do tego abv cala młodzież nie
miecka do 18 roku życia przeszła wyszkoleni*
strzeleckie z broni małokalibrowe! Chociaż w
chwili cibecnei miKon chłopców pobiera nauka
strzelania, władze zamierzaia do roztpowszech*
niania te#o sportu wiśród najszerszych kół mlo*
dzieży niemieckiei W tvm celu wiprowadza Ml
we wszystkich oddziałach .HHlenjiwtcnd

" strze
lanie z karaibinów małokalibrowych, a oatte Niem

i cv pokrywa sl« sieci a strzelnic.



Nt. 48 Płatek, dnia 18 luteco IW roku
*fI

Nowy koń trojański
Koreipondcnc/a wfaana v,f>oI«f»i Zachodniej"

Berlin, 15 lutego.
Ody w sobole, dnia 12 lutego d/.iennikarze

lagraniczni poczęli dobijać się do ministerstwa
•praw zagr w Berlinie i zapytywać, co wia
domo o spotkaniu Hitler — Schiisrłmigg. od
powiedziano im, że całe to spotkanie to tylko
^•ireszne pogłoski". Wieczorem wydano je
dnak komunikat wysoce skąpej treści.

Raz jeszcze okazało się. że
URZĘDNICY AUSSENMINISTERIUM
PZESZT — DOWIADUJĄ SIĘ OD
DZIENNIKA P/Y Z»r,n. O TYM, CO

SIĘ DZIEJE.

Urzędnicy partyjni może i coś słyszeli, ale ba
li się d">mvś'ać Albowiem nowina o ^potk^niu
Hitler — Schuschnicg przyjęta została w ko
lach radykałów, zwolenników polityk „Immer
beste druf" niechętnie. Co. rnowu cackanie
tię z Austrią? Po jaką cholerę? Dajmy łupn:a
lym połciom! ..Ten szwindel musi się skoń
czvć'" jak powiedział o niezawisłej Austrii
jeden z czołowych ludzi Rzeszy, najmłodszy
Mir«załek polny Niemiec...

Dla nikogo nie było tajemnicą, iż
f!A»T UKMD JTTSTRO-NIEMIECKI

Z LIFCA 1936 OKAZAŁ SIE PORONIONY.

2aden punki układu nie został zrea!'zow»nv
Ostatnim owocem tej ugody był spisek dra
Tawsa we Wiedniu, gdze planowano n'.wy
„pulsrh", zamach na Srltuschnigga oraz po
mac formacyj SS i SA dla buntowników.

W tych warunkach wojaż Schuschnigga
|>ył aktem niebylejakiej odwagi. J3(hal <am
— a'bowiem elegancki i zbyln:o układny dr
Cwido Schmidt n> n:ebylejak:ej odwagi. Je
rliał sam — a'bow;em e'egancki i zbytnio u
kładny dr fiwido Schmidt n:e na'eży do twar
dych graczy — prosto w jaskinię lwa. ażeby
wsławionym być na całodzienny 4lak w-zy
•Ikich czołowych przedstawicieli Trzeciej Rze

Już to tamo dowodzi, te
SCHUfCHNIGO JEFT CZ>,OWI*HEM

ODWAGI I CHARAKTERU.

Nie dał się zacukać. nie dał się osaczyć prze*
gromadę atakujących. Położył ,.veto* prze- ;w

ko żądaniu wprowadzenia aż 4 hiMerowów
do rządu, a co najważniejsze: powierzana ste
ru min:sters!wa spraw wewn. oraz szefostwa
policji jednej osobie: drowi Sevss-[nquart.

Ten pan o zlożonem nazwisku pełnił już w
Vaterlandische Front funkcję kierownka Uw
referatu pogodzenia, ktńry miał wylewać oli
wę na flukly nazismu austriackiego i odprę
żyć sytuację z żywiołami, zwanemi dyskret
nie ..nacjonalistami". Dr. SpyK6-!rinuarl nie
wysilał się zbytnio na tym stanowisku, albo
wiem — dano mu zarosło swobody Wv;eż
dżał częslo do Berlina po natchnienia. Wre
szcie wysiudano go z jego stanowiska komisa
rza od ugody.

Teraz w około jego osoby toczy się bój Dr.
Seyss Inquarl mialh? otrzymać pieczę nad po
licją, czyli — przymknąć oko na to. co się bę
dzie działo. Wtpdy regime Schuschn:gga mo
że pożegnać się z snem. Nie wie bowiem ani
dnia ani godziny....

Nic więc dziwnego, że Schuschnigg przej
rzał tę niewinną grę i powiedział: „nie bawię

się w takie kawały"
. Zaapelował do Mus<oli

niego, ażeby rozsądził tę więcej niż delikat
ną sytuację, albowiem

STERNIK AUSTRII ROZUMIE, ZE ZA
OFERTĄ BERLINA KRYJE SIĘ — ULTI

MATUM.

Jeżeli nie, drogi panie, lo pohulamy w Au
strii.

Podobno telefon Schuschnigga ło Rzymu
nie zastał Mussoliniego. Czyżby nieobecność

ta była — celowa? Swojego CŻBSU W r. 1933
w Monachium uciekał przed Schuschnigg em
Hitler, twierdząc przez swojego adiutanta
Hessa, że go niema. Teraz z kolei Mussilini
jest nieobecny — bo mu tak pewnie wygod
niej.

Hitlera nie było w jesieni 1933. albow em
miał już inne zamiary wobec Wiednia, zrea
lizowane czy raczej napoczęte w lecie 19^4.
w zimie 1938 n ema w Iłzymie Mussol,%lm
albowiem — już zmienił swoje zamiary w
hec Austrii... BeroL

•o mar et r»e*e

Fiński minister oświaty p. V>no Hannula, zwiedził w towarzystwie min świętosław
skiego szereg szkół warszawskich. Na zdjęciu mommt z wizyty ministra Hannuli i mini

stra świetoslawskiego w Miejskiej Szkole Sztuk Zdobniczych.

li ]mim II
do nowej trumny

We wtorek bawł w Kraków • mjr. dr Ka
liciński. który dekonał ogiedz n zmumif.ko
wanych zwłok Marsz. Piłsudsk ego.

Mjr. Kaliciński interesowi się równ eż
postępem prac nad ncwa srebrną trurnną w
zakładach techn cznych P otrą Seipa i syna
Jak wisdcmo, trumna ta będzie okładała s'c
i płyt srebrnych kułych recznfe a wykonana
będze według projektu rektora Jastrzębow
skiego.

Z keńcem beż. miesiąca o-zybędzredo
Krakowa specjalna *omisia która zbada prze
b eg mumif.kacji zwłok Marsz. J Piłsudskie
go.

Jak słychać, nowa trumna srebrna ma być
wykonaną za 3 miesiące pu etfU nastąpi
przełożeń e zwłok Marsz J. Piłsudskiego do
nowej ostatecznej trumny.

Ilern?iści nieienu
Jo namyśle, bo w kilka dn' po ZjetdzU

Delegatów Polskiego Związku Zachodniego
w Warszawie, „Der Oberschlemsche Wande
rer". organ NSDAP w Gliwicarh. dał na eto
łnwym miejscu ciekaw sprawozdanie M
Zjazdu.

Dowiadujemy się stąd, że Polski Związek
Zachodni, urządził Zjazd właśn.e 30 i SI. I .
br.. gdyt w tym *amym czast cały naród
niemiecki święcił uroczysty dz^ń, w którym
pi ted 5 laty Wódz objął w*adzę v Niem
czech i doprowadził do rozbudowy siły we*
wnętrznej i wzmocnienia pokoju między*

narodowego.
Dalszy eiąg jest niemn'6) sensacyjny:

Wyraz zastarzałej nienawiści przeciwko na
rodowi niemieckiemu, unoszącej się nad zja
zdem, dał popizedni minister praw zagra
nicznych, a obecny dyrektor Zo'eski. Zale
ski jut w Genewie prowadził zaciętą walkę
przeciw naturalnym uprawnieniom ludności
niemieckiej w Pol*re.

Można wskazać na tragizm sytuacji —
pisze dalei „Wanderer4 — ulegający na
tym. że odpowiedzialny kierownik polityki
zagranicznej w Rządzie Polstcm, minister
spraw zagranicznych, Beck, urzciwie staro
się o porozumienie z Niemcam' a s drugiej
strony polska polityka na odcinku wewnętrz
nym nie może określić swego stanow'ska,
któreby położyło kres działalności ducha
przeszłości, judzącego przeciwko innym na
rrdom. do których w chwili of.ernej przyłą
czył się downy minister spraw zagranicznych
obecny dyr. Zaleski.

Na marginesie tego wystąpienia „Wandę*
rera" nasuwają się następujące uwagi:
Przez pomieszanie (celowe, bo w kilka dni po
Zjeździe i b. min. Augusta Zalrikiego z dyr.
Mieczysławem Zaleskim, organ NSDAP fa
brykuje plotkę, którą operuj* na terenie
Śląska, zamieszkałego w wielkiej hczbie prtee
Polaków, budząc nieufność do polskiej poli
tyki.

Walcząc z Polskr, nieucteiwymi metodtm*
nit doprowadzi się do wzajemnego aroeumie
nia dwu sąsiadujących narodów.

Jak uciekał Butenko
PARYŻ. Havas donosi z R^mu, że b so-1

wiecki charge d'affa:res w BuKareszcie Bu
tenko zestal wczoraj zrana p.zyjęty przez
ministra spraw zagr. Butenko raz jeszcze
wyjaśnił powody, które skłon:fy go do uc:e j
czki. Jak s:e okazuje Butenki przekroczył j
granicę jugesłowiańsko-włoską w m. P<-«tu
mia dn. 11 bm. za fałszywym paszportem.!

Po przybyciu do Mediolanu zgłosił się do
władz włoskch, którym wyjawił swe praw
dziwe nazwisko. Z Bukaresztu zawezwano
członka tamtejszego poselstw*, włoskiego,
który znał Butenkę os.b ście. Po zidentyf ko
waniu jego eseby Butenko odjechał do Rzy
mu, dokąd przybył dn. 13 bm. wieczorem.

W

PARYŻ. Wczoraj doniesiono o niespodzie
wanym zgonie w klinice paryskiej syna Troc
kiego Leona. Zmarł on po operacji wśród ta
jemniczych okoliczności. Poczynają krążyć
pogłoski wskazujące, te śmierć operowanego
spowodowana została intrygami {ego wrogów.
Operacja dokonana została w normalnych
warunkach z dobrym rezultatem i rekonwa
lescencja następowała szybko. Dlatego tez
wiadomofć o jego śmierci zaskoczyła przyja
ciół rodziny Trockich, którzy łądają obecnie
autopsji i dowodu, ze zmarły nie padł ofiarą
ładnego zamachu czy zatrucia. Jednocześnie
rozeszły się w Paryżu pogłoski, że były se
krelarz Trockiego Rrwin Wolf został uprowa
dzony przez agentów GPU. z terenu Hiszpa
nii do Moskwy. Pomiędzy obu wypadkami do
oa.'rują się tu pewnej łączności.

WYDANIE ,.M EIN KAM PF4

DLA MŁODOŻEŃCÓW.
BERLIN 25 000 mias-t I Kmi,n niemirckteh za*

stosowało sie do wezwania mnistra soraw we
nmctrznvch i Drzcd dwxh la«t w sprawie dorc
czerrts kaideirmi mtodernu rna^żeristwu ksłoiki
ntlera M^in Karwrf" Centra'na ins^tucia wy"
dawnicza NSDAP mu«ia'a wydać w tym ciu
iceoiatae wydajnie tai fcsiaiki

W najbliższą niedzielę w Katowicach od
będzie się Walne Zgromadzenie Polskiego To
warzystwa Przyrodników im. Kopernika.

Towarzystwo, którego Zarząd Głów iy mie
ści się we Lwowie — spełnia dunic*lą roię
wychowawczo-naukową w społeczeństwie pol
skim już od loku 1875, stawiając «obie :aku
rei: badanie wszechstronne przyrody ojczy
stej, pielęgnowanie nank przyrodn;czych i ob
znajamianie się z ioh postępem, staranie się o
ich rozwój i rozpowszechnianie, wspieranie
się wzajemne w pracy naukowej.

Jako środki do osiągnięcia tego celu Towa
rzystwo urządza odczyty naukowe, wydaje i
wspiera pisma przyrodnicze, urządź* zjazay i
wycieczki naukowe, zakłada stacje i pracow
nie naukowe. W wydawnictwach pt. „Kos
mos A" i „Kosmos B" znajdują się ^arlcśno
we prace przyrodnicze, zaś w czasopiśmie:
„Wszechświat" popularne artykuły i przegląd
postępu w:edzy przyrodniczej w całym świe
cie. Działalność swą rozwija Pol. Tow. Pr/yr.
w całej Polsce za pośrednictwem swych od
działów.

W Katowicach ma siedzibę Oddział 8'ąski
P T. Przyr. im. Kopenrka i rozwija żywą
dz'ała'no£ó na terenie Śląska od 10 lat.

Doroczne walne zgromadzenia odbywają się
w różnvch miastach Polski, a w bież roku
Zarząd G!ównv postanowił odbyó Z-azd pe raz
pierwszy na Śląsku. W Walnym Zgromadze

nia wezmą udział delegaci Towarzystwa z ca
tej Polski, wśród których jest wielu wybitnych
przedstawicieli ze świata naukowego.

Walne Zgromadzenia poprzedzą obrady
Zarządu Glówneeo. które odbędą się 19 bm.
(w sobotę) w Oddziale Przyrodnicz. Muzeum
SJąsłtiegj (Si. Techn. Zakłady Naukowe) —
Walne Zgromadzenie odbędzie się w niedzielę
o godz. 10ej w sali Sejmu Śląskiego. Po c~
twł.reiu Walnego Zgromadzenia odbędzie się
wykład prof. dra Kwgeniusza Rybki pt: „Roz
wó, idei astronomicznych od Kop*'rniki do
czaiów obecnych". Po odczycie odbędzie się
posiedzenie adm:nrslracvjne.

Otwarcie Zjazdu zaszczyci swą obecnością:
P Wojewoda dr Michał Grażyński oraz sze
reg wybitnych osobistości śląskich.

Wstęp dla publiczności na część odczyto
wą wolny za zaproszenami, któ.e otrzvmać
można wcześniej w Oddzielę Przyrodniczym
Muzeum S!ą-kiego (w SI. Techn. Zakładach
Naukowych) lub przy wejściu.

ĆWIERĆ MILIARDA DOLARÓW
NA BEZROBOTNYCH.

WASZYNGTON Większością 3?5 przeciwko
2$ rtosom ''ztoa reme»r<ntarrtów uohwaiMfa 250
mPionów dolar kredytu no cdi* DOTTKCV bez
robotnym w okresie do 20 czerwca 1938 r. zgo
dnie z żądaniem Drexvdeau Rooscvelt*.

Handel zagraniczny
Polski w styczniu rb.
WARSZAWA. Bilans handlu zagranie*

nego Rzeczypospolitej
' W. M . Gdańska we

dług tymczŁScwjch obliczeń guwnepo urzę
du statystycznego w miesiącu styczniu przed
stawiał się następująco:

Przywóz — 292.720 ton wartości 103.368
tys. zł.

WJ-WÓB — 1 . 245 .898 ton wartości 9150S
tys. zł.

Saldo ujemne w nriez. styczniu wynoai
11.855 tys. zł. Na ujemne sald3 bilansu han
dlowego wpłynął w znacznej części przywóa
towarów z Niemiec i tytułu likwidacji za
mrożonych należności za tranzyt kolejowy
przez Polskę. Przywóz tych towarów nie po
woduje odpływu walut z Polak;.

Dziennik Wileński
zawieszony

WILNO. Sąd okręgowy w W In e rauporaa
wał w<n osek pn-kwatora sądu ok-ęgowego « to
w eszene czasep *ma „Dziennik W leński".

Zgodn
re z wn'o»k'em prokuratora sąd posta

nowił z«w:
esć czasop smo „Dziennik WieAski"

do czasu wydania wyrcku w sprtwie St. Cy
w ńsk ego i A. Zw.erzyńskiego, cskaraonyełi z
art. 182 k. k.

RASOWE WZGLĘDY A PODATEK
DOCHODOWY W RZESZY.

BERLIN W ostatnich dniach ocłoszono tt
nowe ocstanowiienia w surawte Dodatku docho
dowego 5 oodartcu od uoosałen Na/bardziei cha'
r£fctervs>tvczrrvm momentem i-est zastosowania oo
raz Die^rwszy w ustawodawstwie t>(datkowvm
rasowesro mimkru widzenia Wyłączono m'ano
wice żydów od ul? Dodatkowych r>rzvznawa
nvxb z tvtułu małżróstwa i oosiadamia dzieci.
Dalszym krekem w kierumku uiorzvwilelowatił«
małżeństw iest oostanowiente stwierdzające. H
mężatce oracirace* zawodowo wzys/łiwrtrie ró*
WTV«Ż uilzi oodaokowe z tY^fu^ Dosiadania dtle
ci. ak«ał«toi« od uta orzvzna«\vh me*ow4
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Bywa tak, bywa

Tylko tn, przy hnftcit krótkie wytchnie
nie. Z łokciem opartym o pochlapany pinem
wierzch bufetowi} lady, można chwila przy
itenąć, chwile popatrzeć.

Wprawdzie powieki chętnie opadłyby na
cczy przetarte bezsennością, ale Ferdynand
rattwiera je przemocą. Nit można zasnąć.
Jakie* Drzemiący kelner?

Chociaż po prawdzie cała ta tala wyglą
dn nie inaczej nit senna zmors. Lampy led
wie majaczą w obłokach dymu. Ludzie sku
leni, zmięci, wstrząsani częstym drettezem^
a głowami opartymi o blaty stołów.

Aż trudno w to uwierzyć",ietotasama
aala, gdzie w dzień przy białych, czystych
serwetach, ta doniczkami świeżo skropionych
kwiatów tiedzą prościWko Indzie pilnie
ttrzegący każdego te twych ruchów i odez
wania.

Jedna tylko tablica sygnałów odjazdo
wych pełni bez zmiany informacyjną służbę.
Tylko śe teraz- rzadko ściąga uwagę, bo też
i mało tu prawdziwych pasażerów.

Ferdynand wodti wzrokiem po dwu naj
bliższych stołach, Jakaś rodzinka poteracają
ea z boAu. Tak, ci czekają na pociąg, nie p*ty
i>z!i tu z uciechy. Mama sennym podbródkiem
dawno dotyka stołu, papa chrapie szeroko na
krześle rozwalony. Tylko córeczka dziwnie
ponurym wzrokiem patrzy na czubki srebr
nych, balowych pantofelków. Są święte jak
te skiipu, niezadeptane. Mówią wymownie o
taUj sumie marzeń, które się me spełniły.

Na prawo dobroduszny, gruby jegomość
na cały głos wynurza swoją uriechę. Wy

chyla, raz po raz kieliszki t „kropelkami"
min, protestów żony, wyrainie zrozpaczonej.

Trzy jakieś ciemne typy radzą pod samą
ścianą. Szeregi cyfr smarują paznokciem po
terwecie.

Samotna dama W czapce z zielonym piór
kiem wyczekująco tzuka wśród tali towa
rzysza.

Ku bufetowej ladzie podchodzą terat ja
eyś dwaj przyjaciele. Na chuiejnyeh nogach,
jednak prosto do celu.

— Te, kelner! — woła starszy — precz
• tymi talerzami.

Lect nim Ferdynand zdołał odsunąć na
bok, lecą na ziemię, strącone energicznym
gestem pijaka. Rumor i brzęk przechodzi bez
wratenih: Tytko t paru'stolików zreracają się
te te stronę senne, bezmyślne twarze.

— Pan będzie łaskaw zapłacić za talerze
— mówi Ferdynand dziwni* stanowczym to
nem.

— Poszedł precz dureń — odpala zacze
piany.
• Twart Ferdynanda przebiega nagły

elcurcz. Ale znika tak szybko, jak się pojawił.
— Pan będzie łaskaw płacić — nieco gło

śniej powtarza.
— Ja ci pokażę, drabie — rwie się tam

ten do bitki.
— Zostaw go Oswald, tostaw. To jest mo

rowy chłop, gość t naszej wiary — powścią
ga go przyjaciel mocno zakłopotany. |

Mąż i kochanka katowali żonę
do utraty zmysłów

W •ądtle olcr. w Soenowcu rozpoczął %.ę
sensacyjny proces przeciwko Stefanowi Ga
jewskiemu, oskarżonemu o nieiudzk

:« postę
powanie t umysłowo chorą żoną.

Do prokuratury wpłynęła rotorowa skar
ga sąsiadów Gajewsk<ch, iż Gajewska wsku
tek maltretowania jej przez msj/a dostała o
błędu. Nieszczęśliwą kobietę maltretował nie
tylko mąt, lecz i jego przyjąćio'ka An'eia
Kopciówna, s którą G. zamieaztcaŁ

Przeprowadzone na mltjfeu śledztwo po
twierdziło zarzuty i jak ustalono, Gajewska
wypędzono z mieszkania i tyła ona z jałmuż
ny. Kopciówną osadzono w więzieniu. Roz
prawę odroczono z powodu niestawienia się
Gajewskiej, która leczy się w szpitalu w Ryb
niku. Osk. Gajewskiemu i Kopciownej grozi
kara do 5 lat więzienia.

Biciem w dzwony witają narodziny dziecka
W Jednej z włoselr niemieckich pod Aups

burgiem zachował się do dziś. datujący się z
XVI wieku zwyczaj obwieszczania dzwonie
niem narodzin nowego obywatela łub obywa
telki wioski.

W dniu urodzin dziecka o godz. 4tej po
poł., lub gdy rozwiązanie nast później, to na
zajutrz dźwięk wielkiego dzwonu obwieszcza

całej okolicy przyjęcie na świat nowego oby

watela. Zdarzyło się raz, te jednocześnie
przyszło na świat dwoje dzieci, w jednej ro
dzinie chłopiec, w drugiej dziewczynka
Dzwonnik zadzwonił najpierw na intencję
chłopca, przy czym dzwonienie trwało przepi
sowy kwadrans, następnie przez 5 minut na
intencję dziewczynki.

Baletmistrt królewskiej flamandzkiej opery u> Antwerpii p. Władysław Kamecki, został
odznaczony złotym medalem za działalność społeczną i filantropijną. Na cześć naszego
rodaka rada miejska Antwerpii wydała raut. Na zdjęciu — balet flamandiki dyr. Wła

dysława Korneckiego.

Morowy chłop, powiadasz? Morowy? No
to płacę. Jak mówisz, że morowy, to co in
nego. Jak taki, niech da pyska. Bidna ofiara
— rozczula się pijany niespodziewanie.

Nagle Ferdynand czuje na <twojej twarzy
oddech pijaka pełen kwaśnych wyziewów.

Lect trzeba opanować objawy wstrętu,
tak jak się pokonało odruchy gniewu.

I kiedy przyjaciele odchodzą od stolika,

nikfby nie poznał nic po Ferdynandzie lu
taj podaje „barszczyk". Tam zręcznym ru
chem zmiata z serwety popiół i niedopałki.

Przesuwa się tak zgrabnie pomiędzy sto
likami, czujny na kaidy gest, na każde za
wołanie.

Na całej sali, podobnej sennej zmorze je
den, jedyny człowiek. Prosty, teniudny i trze
źwy. Zapracowany.

ielskle radio
„Dawniej wierzono w duchy" — mówimy,

Jest to pogląd fałszywy, ponieważ w duchy 1
czary wierzy się jeszcze i dzisiaj. Zwłas7>cza
z zamkami rycerskimi i ich ruinami lud chęt
nie łączy opowiadania o ukazywaniu się du
chów i strachów. Znajdą się nawet tacy,
którzy „na własne oczy" widzieli duchy i „na
własne uszyV słyszeli ich niesamowite głosy
i jęki.

Dlatego angielskie radiostacje — jak po»
daje prasa — zdecydowało się zdradzić słu
chaczem te strachy przy pomocy mikrofonu
a zarazem, korzystając z wynaJazku przesyła
nia obrazów na odległość, pokarać

" im te róż
ne „białe pan V, które włóczą się po zamkach
i ruinach.

Jednakowoż wysiłki radia eą bezowocne,
gdyż licznym reporterom, wysłanym do Szko
cji do około 20 zamków i ruin, nie udało się
spotkać owych legendarnych ,,b ałych pań".
VVidoczn''e boją eię nowoczesnej techniki.

Pomysłowy restaurator
Właściciel pewnego zakładu gastronomicz

nego w Paryżu (bezmięsnego) wpadł na zna
komity sposób reklamowy. U wejścia do re>
stauracji wywiesił wielkich rozmiarów tabli
cę, zawierającą spis potraw. Sp

'« ten odzna
cza się tym, że oprócz nazwy potraw i ceny,
podawana jest również wartość odżywcza i
działanie spożytej potrawy I tak np. dowia
dujemy się, że spożywanie szpinaku podtrzy

muje energię i wolę. Karotkę poleca się zło
śliwcom i żółciowcom. Fasola jest dobra dla
marzycieli, groszek zaleca się paniom o uspo
sobieniu kokieteryjnym. Wreszcie kartofle
wpływają znakomice na spokojne i prawidło
we myślenie i równowagę duchową oraz ni
weczą skłonności do sentymentalizmu.

Ludzie czytają to dają się przekonywać, Ra»
stauracja jest zawsze pełna.

Jugosłowiański Landru
W Kruszewac. mieście położonym w Jugo

sławii, skazany został na dożywi tnie więzie
nie miejscowy chłop Milutin Mlkovac. Ska
zany na tak ciężką karę nie wyraził żalu 1
popełnionych zbrodn

'.
Lat temu 20, gdy Milkovac był dorodnym.,

młodzieńcem, zakochał się w córce bogatego,
miejscowego gospodarza i . podczas klótnC
wywołanej zazdrością, przebił ja krótkim no
żem serbskim, jaki wieśniacy tamtejsi noszą
przy sobie. Skazany na parę lat wiezienia I
po odsiedzeniu kary wypuszczony na wolnośd
ożenił się Milkovac z córką kupca, którą w po
życiu małżeńskim dręczył wszelkimi sposoba
mi i w końcu zamordował, za co został skaza
ny na 15 lat wiezienia.

Wreszcie niedawno, po opuszczeniu wię
zienia ożenił się po raz drugi i starsza jui
wdową. Pożycie jego nie było dobre. Milko
vac korzystając ze snu żony. skrępował ją'

straszliwie pokaleczył, obcinaiae jej język
Sąd skazał niepoprawnego zbrodniarza na
więzienie dożywotnie

EMIL 6AS0RIAU

YWIADOWCA
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Nie spojrzawszy jui więcej w stronę
zdetonowanego ajenta, wyją/ i teki sekre
tarza dwa drukowane blankiety, a po ich
Wypełnieniu dal je Zewrolowi ze słowy:

— Oto są dwa rozkazy uwięzienia Na
ich podstawie proszę przewieźć obwinio
nego i właścicielkę szynkowni z aresztu
policyjnego do więzienia, gdzie mają być
trzymani w odosobnieniu.

Po wydaniu tego rozkazu dlsscoryal
rwrócił się w stronę lekarzy. Tymczasem
Lekok, nie zważając na tak szorstką od
prawę podszedł ponownie do sędziego.

— Czy mógłbym prosić — powiedział
*~ by misja ta mnie zstała powierzona?

— Nie, możesz mi bowiem tutaj być
potrzebny.

— Panie sędzio — ponowi? prośbę Le
kok — możeby mi się udało znaleźć tam
•fekis ślad...

D'Escorvd spojrzał baczniej na ajenta,
którego gorliwości nic urazić nie było w
•tanie.

— Niech f tak będzie — powiedział —
lecz w takim razie musisz na mnie czekać
W Prefekturze, dokąd udam «*ę po załat
•rienru spraw tutaj.

Lekok nie pozwalał powtarzać sobie
dwa razy rozkazu. Pochwycił polecenia u
więzienia i wybiegł szybko z nimi na ulicę.

Nie biegł, lecz pędził z nimi. O tym, iż
całą noc spędził bezsennie zapomniał jego
silny organizm. Nigdy nie czuł się tak lek
kim i rzeźwym.

Ożywiała go nadzieja, toteż byłby zu
pełnie szczęśliwy, gdyby miał do czynienia
z jakimi innym sędzią śledczym.

Pan d'Escorval mroził go, paraliżował
jigo poczynania. A przytem z jakąś nie
ukrywaną pogardą mierzył go wzrokiem,
tenem wyniosłym nakazywał mu milczenie
bez względu na to, iż przed chwilą chwali?
f-go pracę!

— Niech tam! — powiedział sobie —
trzeba zacisnąć z»jbyl

I biegł.

ROZDZIAŁ XI.

Więzień.

Gdy po dwudziestominutowym biegu
znalazł si^ Lekok na roku ulicy Choisy, uj
rad dozorcę aresztu przechadzającego się z
fajką w zębach przed odwachem.

Po jego zafrasowanej minie i niespokoj
nych ruchach łatwo zauważyć było można,
iż ma w klatce jakiegoś niezwykłego pta
szka.

Gdy ujrzał młodego ajenta, czofo roz
jaśniło się mu odrazu.

— Przynosisz jakieś nowiny? — zapy
tał.

— Tak jest, mam rozkaz przewiezie
zienia aresztowanych do Prefektury.

Dozorca z zadowoleniem zatarł ręce.
— Niech ich tam Pan Bóg prowadzi.

Bo ja ich mam już dosyć. Noc była dość
obfita, bo mi aż trójkę lokatorów przy
wiedziono.

— Jednego pijaka. Prawda, Cóż się z
nim stało?

Dozorca wzruszył ramionami
— Cóż się stać miało!? — To był j*kiś

poczciwy człeczyna, który całą noc zapu
stną spędził przykładnie u przyjaciół nad
butelką. Toteż, gdy wyszedł rano na po
wietrze, to go odrazu jak obuchem za
mroczyło. Tłumaczył nam to po wytrze
źwieniu z jakieś pół godziny i powiem ci,
mój drogi, iż nigdy nie zdarzyło mi się wi
dzieć człowieka tak bardzo strapionego. —

Płakał z żalu powtarzając bezustannie: „Co
za wstyd! co żona powie na to?... co pomy

ślą sobie dzieci..."

— Dużo mówił o swej żonie?
— Bezustannie o niej mówił. Parokrot

nie znalazło się na jego ustach imię żony.
Eudoksja?... albo może Leokadia?... coś po
dobnego... Przypuszczał, biedaczysko, że
po pijanemu dopuści! się jakiegoś przestęp
stwa i że za nie został uwięziony. Prosił, by
mu wolno było zawiadomić przez posłańca
żonę o tym, co się stało. A gdy mu powie
dziano, ze jest wolny, to powiadam ci
chłopcze, zdawało się wszystkim, iż osza
leje z radości. Ręce nam całował. Gdy go
wypuszczono szorował do domu że aż *ię
kurzyło za nim.

— Siedział w jednej celi z morderc%
oczywiście?

— Naturalnie. Przecież nie ma drugiej
męskiej celi.

— Rozmawiali ze sobą?
— Rozmawiali?... Paradne!... Alei mó

wiłem ci przecież, iż był pijany jak bela*
Gdy go posadzono w celi na ławie, momen
talnie zsunął się z niej i padł wyciągnięty
jak kłoda na ziemię. Gdy tylko wrócił do
przytomności, wypuściliśmy go natych
miast. Nie, ci dwaj nie zamienili ze sobą
ani jednego słowa.

Lekok przyjął to wyjaśnienie w mil
czeniu. Nie miał żadnej ochoty dzielić się
z dozorcą myślami, zwłaszcza, iż nic były
one najweselsze.

— Nic ma się co łudzić. To był spólnik,
nikt inny. I trzeba przyznać, iż jest on
dzielny, śmiały i przedsiębiorczy. Gdy my
dążyliśmy za jego śladami, on nas szpiego
wał. Gdy oddaliliśmy się wystarczająco od
mitjsca zbrodni, on zdobył się na czyn od
ważny i wrócił do szynku. Następnie dał
się ująć i przy pomocy dziecinnie prostego
podstępu zdołał się rozmówić z mordercą.
I j*k po mistrzowsku odegrał swą rolę! —
Wszystkich strażników wyprowadził w po
le, a oni przecież znają się na pijakach! Ja

jjednak wiem, iż to był on i jest to mó[ atut.
Wiem również, iż należy wierzyć cemu, co
on tutaj mówił. Rozpowiadał o żonie i dzie
ciach, a więc wiem o nim to, iż niema ani
żony, ani dzieci.

— Jak wyglądał ten pijany? — zapytał
dozorcy,

(Ciąg dalszy nastąpi).
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iK kopalń i buł
Z obrad komisii Seimu Śliskiego

Obniżka komornego przedłużona
Mieszkania w budynkach kopalnianych ponownie objęte ochrona lokatorów

W środę obradowały Komisje budowla no
mieszkaniowa i budżetowo-skarhowa Sftjmu
Śląskiego. Komisja budowlana przyjęła w
trzecim czytaniu projekt ustawy o prawie bu
dowlanym i zabudowaniu osiedli oraz projekt
nstawy w sprawie obniżki komornego i zmia
ny ustawy o ochronie lokatorów.

OBNIŻKA KOMORNEGO ZOSTAŁA
PRZEDŁUŻONA DO KOŃCA ORUD

NIA 1038 R.

sai i pod ochrony lokatorów postanowiła ko
misja wyjąć mieszkania 5-cio pokojowe i wiek
wt, i wyjątkiem mieszkań zajmowanych
przez urzędników państwowych i samorzado
wych. Poza tym postanowiono objąć ochroną
lokatorów mieszkania w budynkach fabrycz
nych I kopalnianych. Mieszkania te zwol^ono
przed dwoma laty z pod ochrony ioka torów
na skutek przyrzeczenia przedstawicieli cięż
kiego przemysłu, ze przemysł ten przystąpi
do budowy mipszkań dla swych robotników.
Ponieważ to dotychczas nie nastąpiło, posta
nowiła konrja objąć* ponowni*5 ochroną loka
torów wspomniane mieszkania.

Komisja budżetowo-skarbowa obradowała
nad budżetem adm:nistracji domów skarbo
wych i ogólnego zarządu skarbowego. Dłuż
szy referat w sprawie administracji nierucho
mościami Skarbił Państwa i Skarbu Śląskie
go wygłosił naczelnik Wydziału Budżetowe
go p. Piec.haczek. Z przemówienia j*£o wyni
kało, że adnrnistracja d^mów skarbowych
rarządzą 181 nieruchomościami państwowy

mi i 125 obiektami Skarbu Śląskiego. Ra, *
przeważnie gmachy urzędowa, domy mie
szkalne i parcele. War'o4ć tych obiektów oce
niana jest na 72 miliony zł. Budżet admini
stracji domów skarbowych przyjęto po krót
kiej dyskusji bez zmian.

Następnie zabrał głos naczelnik Wydziału
Skarbowego p. Urban, który zobrazował cało
kształt agend administracji skarbowej. Z przrt

mówienia jego wynikało, że w o=trttnich. la
tach daje się zauważy* dość Hczne występo
wanie wykwalifikowanego personelu z ni ze
dów skarbowych, wskutek tego zachodzi ko
nieczność przyjmowania i szkolenia nowych
sił. W roku ubiegłym przyjęto do służby ska^
r*owej 184 urzędników.

Przechodząc do działu podatków bezpo
średnich stwierdził p. nacz. Urban, że ilość

PO POWROCIE.

Filrpdńscy wracają z 3-mie^c.cznej podróży.
— Co słychać? — pyta się pan Filipcińsk; do

zorcy domu, któremu pole-cił czuwać nad mieszka
niem.

— Chwała Bogu. wszystko w porządku, tylko
państwo zapomniał] zgasić elektryki w mieszka
niu i zapomnieli zakręcić przed wyjazdem kran w
łazience

edwotań od wymiarów podatkowych stale
spada, co świadczyłoby o tym, że wymiary
te opierają się na realnych podstawach. Wy

sokość zaległości podatkowych spadła w ostat
nim roku bardzo znacznie. Wypadki ściąga
nia tych zaległości w drodze egzekucji są
również mniej częste, gdyż podczas gdy w ro
ku 1934 bvło 6748 wypadków licytacyjnych
sprzedaży, to w rokn ubiegłym wypadków
tych było juz tylko 2 588.

O ile chodzi o wymiary podatkowe, to Wy

dział Skarbowy dąży do oparcia tych wymia
rów na realnych danych, a tymi i3nemi są
przede wszystkim zeznania samych płatni
ków- oraz dane. z ksiąg handlowych. Jeżeli z
tych źródeł osiągnięcie odpowiednich danych
jest niemożliwe, to korzysta się z opinii bieg

łych, wyznaczonych przez organizacje gospo
darcze i zawodowe. Zerwano natomiast zu
pełnie z L zw. informatorami. Stosowana jest
poza tym zasada, że płatn:k, który wywiązuje
•ig solidnie z swoich obowiązków wobec Skar
bu, może liczyć na przychylne ustosunkowa
nie «ię doń władz skarbowych, .leżeli tego ro
dzaju płatnik popadnie z przyczyn niezawi
nionych w trudności finansowe, to należy mu
iść na rękę, natomiast z całą bezwzględnością
postępuje się z takimi płatnikami, którzy o
kaznją

ZŁOŚLIWĄ OPORNOŚĆ W PŁACENIU
PODATKÓW.

Po tych wywodach zabrał głos p. ppeel di
Karczewski, który stwierdził, te urzędy *kar
hr>we obarczają zanadto najrozmaitszymi pra
cami poszczególne urzędy gminne. P .'i]ej
zwraca mówcą uwagę na bądź co bądź dużą
jeszcze sumę zaległości podatkowych, doma
trając się uporządkowania tego zagadnienia.

POT} Urbańczyk zaznacza, że zdarzają się

jeszcze wypadki nieodpowiedniego obchodze
nia się urzędników skarbowych z płatnikami
Przyznaje jednak, że urzędnicy ci pracują w
warunkach anormalnych, gdyż pomieazcze>
ma dla urzędów skarbowych są zbyt szczup

łe i niewygodne. Urzędnicy są teś zanadto o
barczeni pracą i wycieńczeni stosowaniem
nadgodzin.

Poseł Płonka Bartłomiej przykłada wielką
wagę do wyjazdów naczelników urzędów skar
bowych do poszczególnych miejscówki,
gdzie płatnicy na miejscu mogą uzyskać od
powiednie wyjaśnienia lub wnieść zażalenia

Poseł Kot domaga się również lepszej ob
chodzenia się w urzędach skarbowych z płat
nikami, oraz zwraca uwagę na to, że w wy

padku niesłusznego ściągnięcia podatku płat
nicy muszą nieraz długo czekać na zwr<.t rie
lusznie pobranych kwot.

Poseł Palarczyk domaga się łagodniejsze
go stosowania kar. Z umarzania podatków ko
rzystają przeważnie płatnicy oporni, którzv
przez kilka lat podatku nie płacą, a następnie
uzyskują ulgi.

Po^eł Michalski zwraca uwagę, że docho
dy podatku specjalnego powinny wpływać do
Skarbu Śląskiego, a nie do Skarbu Państwa
— i domaga się poczynienia w tej kwestii od
powiednich starań. Dalej domaga się bv funk
cjonariuszom śląckim począwszy od nowego
roku budżetowego zaczęto zwracać podatek
specjalny tak. jak «:ę to dziej* w związkaeh
komunalnych.

Po tej dytkusj] i wyjaśnieniach udzielo
nych przez naczelnika Wydziału Skarbowe
go, komisja przyjęła budżet ogólnego zarządu
.karbowego i administracji skarbowej, poza
tvm przyjęła komisja w trzecim czytaniu trzy
projekty ustaw dot. sprzedaży nieruchomości
Skarbu Slą«k:cgo w różnych miejscowych.

Protest przeciw zamierzonemu
zlikwidowaniu rady zakładowej

Szopienice, 18 lutego
W ostatnich dniach odbyło się w Szopieni

cach zebranie załogi robotników Spółki ftie
sche zatrudnionych w zakładzie elektrolity
cznym. Z ramienia Zjednoczonych Związków
Zawodowych w zebraniu wziął udział p. sekr.
Sitek. Pod koniec obrad zebrani przyjęli je
dnogłośnie rezolucję następującej treści:

1j Zebrani domagają się od przedstawicie
li związków zawodowych, aby przy układach
ze Związkiem Pracodawców wciągnięto całą
umowę odrębną obowiązującą w zakładzie
elektrolitycznym z premiami i poprawkami
wymienionymi przez sekretarzy związkowych
odnośnie do przeszeregowania niektórych ka

tegoryj robotników. W razie sprzeciwu ze
strony pracodawców, sekretarze związkowi
powinni natychmiast wycofać swój wniosek o
zaszerogowanie zakładu elektrolitycznego do
ogólnej umowy przemysłu metalowego, a u
mowa teraźniejsza winna mmć nadal moc o
bowiązującą o dotychczasowej treści:

2y Załoga dowiedziawszy się o zamiarze
dyrekcji Spółki GtesChe zniesienia jeszcze w
bieżącym roku obecnej rady zakładowej w e
lekfrolizie — protesłr t jak najenergiczniej
przeciwko temu zamiarowi i dom3ga się od
przedstawicieli związków zawodowych poczy
nienia wszelkich kroków celem utrzymania
dotychczasowego stanu rzeczy.

Przez dziurkę od klucza

Wieczorem skubiemy pierze!
— Pódż Klara do Chmłelcyny, u nij piy

rze szkubióm!
Wchodzące wita głośne ,Jeee!!"

. — Ale sie u nos dzisioj boby schodzóm,
mama, niy?

— Trzym pysk, ślimoku jedyn, a gibko
przyniyś dwa stołki.

— Nó siadejciysz, siadejcie, niy dejcie sie
prosić! Jak mocie takie zycyni",, to pomóżcie
drzyó to piyrze.

— Z wiela to gynsi mocie f
— Nó, bez dziesiynć bydzie.
— Dlo kiery to cery bydsUcU suć pierzy

na?
— Terozki prawie zodny.
— Nie zapiyrejcie sie tak, bo jak przy

dzie co do czego, to szaspras i już dzhłcha
wydano! Na, kiero to teroz drań? Agnys,
Pio*z to juz kawały ra!

— Niy.
— Ktoby to takiygo szturmoka, wión?
— Marta,, a ty jako? Tyl my mosz? To

jo ci musza spatrzyć! Móm. takigo, co bydzie
rfo ciebie pasować.

— Balbina, przysuń łysz sie tego piyrza
bliiy! Co to bydziesz t.:fe siyngaó bez stół?

Do izby wchodzi chłopak. Nikt na niego
nie zwraca uwagi.

— Matka, dej jeś!
Widzi, ie gadaniem nie nie wskóra,

imuchnąl w sam środek białej iterty puchu*

Zakotłowało i biała chmura uniosła się w po
wietrze. Kobiety załamały ręce i podniosły
lament.

— Jezusie — Maryjko! Wszyskie piyrze
sie potraci! Kiero to bezkuryjo dźwiyrze ło
Urarła? Chytejciyź, chytejcie, bo wszysko
poucieka!

— Ło tyn ślimak, tyn gizd zatracony! Ino
go w rynce dostać! Żywy by stónd nie wyloz!
Z wo8ów go pierona łoszkubać!

— Na taki wiater dźwiyrze ł>,twiyrać!
Pod piecem stoi winowajca, śmieje się z

popłochu.— Tak to jes, tak, jak sie ino baby zyh
dóm., to bydóm. gyngać, jak niy przymiyrza
jąc gynsi...

— Dzitie go, jeszcze łón sie sam bydzie
łoztopiyrzać! Ino jrfi patrz stracić, bo mo~
tesz co łobgryź!

Wreszcie wszystko zostało doprowadzone
do dawnego stanu. Przez chwilę panowała
cisza.

— Co to tak nic nie godocic? W kościele
my sóm, abo co? Łozprowiejcie Łysz!

— Balbina, Statyjo! ruszcie-na gawami!
— Jo nic niy umia.
— Jo tyz nic
— Nfc godejcie gupot, ino zaczynajcie.
— Mama, Balbina poradzi taki fajny wic

ło jedny dziolsze, co sie chciała wydać.
— Patrzcie jóm., Agnyszki co ji to na

myśli.

— Widać, komu sie śpieszy wydać...
— Nó, ale łozprowicj Balbina, łozprowiej.
— Roz sie był jedyn młynorz. Był bar

dzo bogaty i miot jedna cera. Cóź, kiej jóm
nikt nie chciał, bo była puklata, ślepe i gupio.
Roz mieli przyiiś z drugi wsi na swaty. Go
spodarz zawołał swijign pachołki i mu pado:
„Suchej, sam . przydóm swafy

". Jo byda go
doł, a ty mosz wszyska przychwolać i trzy
razy tela dołożyć rozumiysz?"

Pachołek tyi tak zrobiył. Wieczorem
przyszli swaty, pijóm, jedzóm, lozprowiajóm,
o ta dziołcha była zamkiiiynto w komorze.
Jedzóm., pijóm, a tyn młynorz gndo, co ji do
na wiano: „Dóm ji tako c.hałpinka

". „Ja, cha
łwpinka — godo tyn pachołek — dóm, jak
pieron

". „Dom ji tyi pora czeskich". ,Ja,
pora czeskich, dukatów pełny miech". „Ino
łona traszka nie dowidzi". „ Niy dowidzi?
ślepo jak pies!" „Łona tak trochę pochyło
chodzi". ,/o, pochyło! Mo pukiel, jak ko
rnela!"

— Ha! ha! ha! a to fajnie!
— I co potyn, co potyn?
— To ci juz wiyncy nie suchali, ino śmia

tali ile wlezie.
— A wydała sie?
— Ja, wydała, ale za tego pachołka, tego

co trzy razy dokładał. To był g>zd. naschwof
tak zrobiył, coby sie ś ni-óm łotynió!

— Starzyku, pódJćcie sam ku nóm,.
— PrzyMa, ino sie spłuwoka (fajkę) po

szuka"m.
— Tui suche.jcie, terozki i jo wóm coś ło

powiym.
— Zaroz, zaroz, czekajcie, ino ta poszku

bane piyrze nojpiyrw da torby wciepnj/my...
RUDA FRANKA.

Zgnieciony przez weglarki
Wczoraj oJegł wypadkowi n* podezybia

kopalni „Pokój" w Nowym Bytomia górnik
32-letni Robert Wadowski z Ncw«j Wzi, któ
ry przy spinaniu wóz-ków, tak zwanych w#
glarek, został przygnieciony przez dwie w§
glarki i doznał zmiażdżenia podudzia lewego.
Rannego odwieziono <io *zpita- '8

Śmiertelny wypadek
Na kopalni „Donnersmarck" w Chwalowi

cach wydarzył się nieszczęśliwy wypadek. —
Robotnik Jan Trybue z Rybnika dostał się po»
mędzy dwie weglarki, k*Are zmiażdżyły mu
brzuch. Ofiarę wypadku odwieziono w stanie
beznadziejnym do szpitala. Trybnś nie odzy

skawszy przytomności w kilka godzin potniej
zmarł.

Modernizacja płóczkarni
na kop. „Walenty-Wawel"

Rudzkie Gwarectwo Węglowe przeprowa
dza na kopalni Walenty-Wawel poważną in
westycję, mianowicie modernizuje płóczkar
n:'ę. Dotychczasowa ręczna płócskamia zaetą
picna zostanie mechaniczną. Koezta tej in
westycji wynoszą około 1 miliona złotych.

Ważne orzeczenie Komisji
Pojednawcze! i Arbitrażowej

w Katowicach w sprawach
zarobkowych

14 lutego br. odbyły się przed Komisją Po
jednawczą i Arbitrażową w Katowicach dwi#
rozprawy w sprawach zarobkowych.

W pierwszym wypadku chodziło o zawar
ci-> umowy zbiorowej dla pracowników umy
słowych w obydwu browarach tyskich. Komi
ka a ydała orzeczenie w pozostałych i nie
i>?2odniorty

"!i między stronami punktach aa
łrzymnjąc w mocy zasadę, corocznego ezcze
blowania, n co do ustalenia wysokiej pobo
rów p.>r-/;tlkowych w poszczególnych grupach
odesłała stronymającego być zawartego ukła
du zbiorowego do ponownych pertraktacyj pa
rytetycznvch.

W drugim wypadku chodziło o podwyżkę
płac dla pracowników prywatnych towarzystw
ubezpieczeniowych. Komisja podwyższyła pła
ca pracowników o 7%.

Nie 110 a 106 lat
W dniu 17 bm. krakowski „Ilustrowany

Kurier Codzienny" przyniósł wiadomość, ze
huta ..Florian" w świętochłowicach obcho
dzi rocz-nicę 110-lecia swego •..«tnienia. Dy

rekcja huty informuje naszego chorzowskie
go korespondenta, że wiadomość ta nie od
powiada prawdzie. Huta „Florian" założona
została w roku 1832 tak, że obecnie liczy
ona dopiero 106 lat. Jubileusz 110-lecia ewe
go istnienia może vc'ęc huta „Florian" ob
chodzić dopiero za 4 lata.

Walne zebranie guwiHóui Ul
w Pszowie

N'a kopalni „Anna" w Pszów:e odbyło sie
walne zebranie górników Zjednoczonych
Związków Zawodowych. Po sprawozdaniu,
wybrano zarząd, na czele którego stanął dłu
goletni prezes oddziału p. Etńczyk KaroL
Zebraniu przewodniczył sekr. okręgowy ZZL
p. Pielczyk.

Nowe władze kupców
branży żelaznej

W tych dniach odbyło się walne zebranie
Zrzeszenia Kupców Branży Żelaza i Towarów
Żelaznych na Województwo Śląskie. Zrzesza
nie wspomniane istnieje od roku 1922,

Do nowego zarządu weszli pp. Jerzy Kloe
klewicz (prezes), Wilhelm Koeppę, Karol Cie
śliński, Antoni Nietsch, Karol. Sladky, Franci
szek Sgonina, Jerzy Wilczyński, Karol Haida
i Brunon Konczakowski.

Oświadczenie
W numerze 2, „Pracownika Umysłowego*

z lutego 1938 r. organu Związku Pracowników
zmysłowych ZZP w Katowicach, ukazał sie
artykuł krytykujący działalność zarządu ni
żej podpisanego Stowarzyszenia- Wszystkie
zawarte w tym arkule zarzuty nie polegają na
prawdzie, wobec czego skietowano sprawę e
zniesławienie na drogę sądową.

Za Zarząd
Stowarzyszeni* Pracowników Komnaalafob

m. Katowio
(•—) Ludwik, prezes (—) Lenart, aekr.
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18) (Ciąg dalszy).
Lecz DO chwilce gwizd zabrzmiał po

nownie, ełośnici. przeraźliwiej. Klnąc
półgłosem PO rosyjsku, dryblas zawrócił
do ckna. wvchvlił sie na zewnątrz. Jak
profesor zdołał zauważyć.

— Uciekaj! — rzekł ktoś stojący u
stóp drab ny.— Dlaczego?— Jacyś ludzie przesadzili płot za
willą i... słyszysz?!

— Tak. Trzymaj drabke. Złażę. A
to cholerny pech!

Po tvch słowach nastała minuta ci
szy, za to późniei rozpętało sie małe Pie
kiełko w ogrodzie okalającym wille- Ja
cyś ludzie nawoływali sie i gonili zaw
zięcie dokoła domu. — iakieś sztachet v
trzeszczały, jakaś szyba oekła bardzo
fonogenicznie i drabina runęła z potęż
nym łoskotem.

Kvo obudzony tą wrzawą, wszed'

do hallu, gdzie spotkał przerażoną La:
która już od chwili pukała napróżno do
drzwi syDialni Drofesora.

— Nie odpowiada. Może mu sie coś
stało?!

Wpadli tam oboie. uwolnili starego
Demrnera z więzów, DO czym we trójkę
pośDieszyli do okna. zaintrygowani ne
słabnacym zgiełkiem na zewnątrz. Sa
dząc po odgłosach, naibliższa okolica ich
domu stała sie bokserskim ringiem dla
kilku oar zawodników, walczących wca
le nie fair. Walczono chyba na oślep,
gdvź światło latarni ulicznei nie dociera
ło do willi, z winy dwuch niewysokich,
ale rozłożystych Ho.

— Ładnie beda wyglądały nasze
kwiaty. — mruknął Kyo. iak gdyby n'e
miał większych zmartwień. — Konfu
cjusz wsoomina gdzieś o zbawiennym
działaniu wodv na mężów uniesionych
gniewem: czy oan Drofesor nie sądzi, że
należałoby spróbować nowej sikawki
ofcrodowei?

— Nie waż sie wychodzić teraz z do
mu!

— Zgoda, lecz musze ich przepędzić.— odparł zamykaiąc okno, — bo lada
Chwila może wrócić z miasta pan Rian

'
),

albo Danicz Hans.
— Hans jeszcze nie wróci??! — Lan

wzdrygnęła sie cała. — Ależ w tak<.m
rabie ten drab. który pana związał, hyf
również u mnie!

Profesor Otto Demmer odetchnął z
wielką ulgą, miał uczucie, źe kamień
młyński spadł mu z serca

— Co tv mówisz? BvJ także u cie
bie. n3 górze?

— Tttak. — skłamała, nie chcąc pr*v
znać się, iż czekała ma Hansa tu obok w
jego pokoju, — na górze. Wszedł, gdy
spałam i...— Mnie też zaskoczył we śnie. —
wtrącił skwapliwie Otto Demmer. aby
ostatecznie zatrzeć ślad swej eskapady.— Ico?Ico?

— Schwycił mnie za... ręce. widocz
nie chciał je skrępować, ale nagle spło
szyło go coś i wybiegł z Dokoiu. Byłam
tą wizytą tak przerażona, że długo n:e
mogłam wydać okrzyku, aż...

Podczas gdv tych dwoje obelgiwało
się wzajemnie, Kyo odwiedził laborato
rium Hansa, skąd pośpieszy] na strych
Willi i przez okienka w dachu cisnął w
cztery strony świata po jednej dziwa
czne) orobówcę Skutek tvch „czarów"
bvł 'niezawodny i szybki W ciągu pół
minuty obydwie drużyny tajemniczvch
zapaśników uciekły panicznie z ogrodu
zanosząc się od męczącego kaszlu, któ
rego echami długo jeszcze rozbrzmie
wała ulica Podchorążych i jej przecz
nice.

— Nic wam nie będzie, — mruczał
Kyo. wracając ze strychu, — to nieszko
dliwy preparacik, to nie „Thanatyt",
którego jedna kropla zabija szybciej niż
Piorun!

Miiając drzwi pokoju Hansa Dem
rnera. zatroskał sie nagle.

— Skoro on. — monologował daleł.— w dwudziestym pierwszym roku ży
cia wvnalazl „Thanatyt". do czego doj
dzie później? Albo i Riano ze swoim
bezgłośnym gromem? Czv uświadomie
nie sobie Jego, że mogliby zniszczyć na I
ooteżniejsze armie i flotv, nie wbiie ich
w dyktatorską pychę, która zawsze pro
wadzi do...

Dalsze wywody mędrkującego sług.
Drzerwał zegar: właśnie zaczynał wy
bijać dwunastą godzinę. _

ROZDZIAŁ XII.

O tej samej norze Riano Baldi "w to
warzystwie pani Oleńki wkraczał na
salę największego z warszawskich dan
cingów.— Tu pozwałam moiego byłego mę
ża, to iego. ulubiony lokal, — oznajmiła
mu, gdy znaleziono dla nich wolny sto
lik.

— Dwa dni temu drżałaś ze strachu
przed spotkaniem z tvm człowiekiem

dziś dobrowolnie narażasz sie na to,
 mruknął zdumiony Riano. — Nie ro

zumiem cle zupełnie— Czv sądzisz, że można zrozumieć
kobietę taką jak ja? Nie najdroższy. tJ
zbvt trudna rzecz dla ludzi twojego po
kroju... Zresjta. — dodała z uśmiechem.
— ia sama często n-ie wiem. czego chce.
Na orzykład, choć ze mnie naogól wielki
tchórz, lubię niekiedy terać z niebezpie
czeństwem

— Ach. dlatego przyszliśmy tutaj?
Riano Baldi żartobliwie pogrozi?

swoiej towarzyszce, oo tym zaś zaczął
ia zaoewniać, iż gdvbv Gustaw Thorne
^iwił sie tu i chc:ał wywołać iakąś a
wanture. będzie miał do czynienia z nim.

— Pod moja opieką nic ci nie grozi!
Powiedziawszy to z maksymalna pe

wnością siebie, omiótł salę wyzywają
cym wzrokiem, fak gdyby szukał śmiał
ka, który ośmieliłby się wątpić w pew
ność tej gwarancji. Tymczasem scep
tyk znalazł się właśnie przy jego stoli
ku, właśnie w. osobie Aleksandry Thor
ne!

— Mocno przeceniasz swoje możli
wości, — rzekła ze smutkiem, — mam
stokroć potężniejszych wrogów niż mói
bvły mąż i nikt na świecie nie zdołałbv
mnie ocalić, gdybym wpadła w ich szpo
ny.— Ale ci wrogowie są daleko stąd,
co?

— Daleko? Niestety, ai za blisko.— To znaczy, w Warszawie?!
— Oczyyyiście!— Lecz chyba me tutaj!— Dlaczegoby nie? Może są tuż o

bok.
Riano badawczymi spojrzeniami ob

rzucił gości siedzących przy sąsiednich
stołkach; byli to, jak większość bywał
cóyy tego lokalu, żydzi.— Więc jesteś tak znaną antysemit
ką?

— Ja? — 7dziwiła się. — Skąd ci to
przyszło do głowy?

Zrozumiał, że chybił i zrozumiał, że
teraz... nie rozumie nic. co wyznał z roz
braiaiąca czczerością.

— Tvm lepiej — odparła, patrząc nań
dobrotliwie, — bo dlaczego miałbyś so
bie zanrzatać głowę cudzymi troskami.- O, przepraszam! Jesteś moią n-i
rzeczona. zatem twoje troski...— Pomówimy o nich kiedy indziej,
dobrze? — wtrąciła mydląc równocze
śnie, że to ,.kiedv indziej

"
nie nastąpi n:

gdy. — Na dancing nie przychodzi się
po to. bv rozmawiać o tak;ch sprawach.— Tylko po co? — odburknął, ura
żony tej mentorskim tonem.— Przede wszystkim, żeby tańczyć.

"KtE.dk dla dzieci
Jak kotka została

— Mamo! Mamusiu, „Skierka" już nie I
rje. Dzieci pochyliły się nad nieżywym! li

psią mamą
ży
psem.

— Biedna, biedna, kochana „Skierka".

Stróż miał zakopać ją w ogivdzie. W tej
samej chwili w kącie odezwały się żałosne pi
sk'. Wszystkie oczy zwróciły s ę na stojący
koszyk. Na miękkiej pościółce gramoliły się
niezdarnie małe, ślepe szczenięta.

— Maleństwa, biedactwa zginą teras bez
matki. Co z nimi zrobić?

— Chyba Jan te małe tez potopi.
Dzieci podniosły krzyk.
— Nie, nie, mateczko, pozwól nam je cho

wać!
— Zamałe są jeszcze i nie uda nam się

ich wychować na mleku!

W oczach Jurka, Hali i Taczia ukazały
ę łzy. Nawet stary dozorca powiedział, że

n:e ma sumienia zabijać takich śliczneści. A
małe „śliczności" nie przeczuwając grożącej
im śmierci, otwierały szeroko mokre mordki
i piszczały.

— Wie pani co? — odezwał się dozorca.
Mam dużą kotkę. Niedawno nrala kocięta,
ale się wszystkie zmarnowały Można jej
podłożyć psięta.

Dzieci odetchnęły z ulgą Kotkę z wielką
paradą przeniesiono do mieszkania państwa
Jezierskich. Małe przytuliły c'ę do puszyste
go futerka MruczKi i, spokojne o swój loa za
snęły.

Mruczka troszczy się o swoje przybrane
maleństwa jak prawdziwa mafia..

Franka.

— Ba, kiedv Ja nie mam zielonego po
jęcia o tańcu.— Przy twoim znakomitym słuchu
oodejmuję się wyuczyć tei sztuki w cią
gu dzisieiszej nocy. Chcesz.

— Chce tego, czego i tv chcesz, pani
moja.— A ja chce szaleć tu dzisiaj aż do
rana.

Nie przypuszczali oboie. że opuszczą
len lokal znacznie wcześniej, on przera
żony, ona... w karetce ..Pogotowia Le
karskiego

"!
— Czy rozpoczniemy lekcję zaraz?
Ponieważ na głównej sałi nanowił

już niezgorszy ścisk, iak to orzv sobo
cie „przyśpieszony kurs modnych tań
ców"

miał Riano odbyć w barze, gdzie
nrzv dźwiękach pianina i harmonji krę
ciło sie zaledwie kilka par. Wbrew ocze
kiwaniom, okazał sic iednak dość nie
pojętnym uczniem: tylko fox-trotta prz\
swoił sobie jako tako. innych tańców ani
rusz nauczyć się nie mógł tak na pocze
kaniu

— Po Drostu brak ci tupetu, — pocie
szała go, — tupetu, iaki posiada więk
szość mężczyzn, którzy sadzą, źe tań
czą świetnie, o miotają sie bez naimmej
szego wyczucia rytmu melodvi. ku wiel
kiej udręce swoich partnerek, ale oo k<l
ku latach tego rodzaju konwulsyj. Dar
don. ćwiczeń, stają się niekiedy napraw
dę dobrymi danserami. Ha. grunt ru
tyna.

— Mówiłaś przed tym źe można nau
czyć się tańczyć przez jedna noc.— Można, jeżeli ktoś ma takie ucho,
jak tv.

— Więc czemu.*
— Musisz nierw przezwyciężyć tre

mę, która ci zapierała wprost oddech,
kiedy zaczynaliśmy tańczyć walca, czy
tango...

Tak rozmawiając, wracali z baru do
swoiego stolika. Po drodze Dani Oleń
ka raz po raz odpowiadała skinieniem
głowy, lub nawet przviaznvm uśmie
chem na ukłony mężczyzn. Wyłącznie
mężcz_yzn! Kobiety obecne na sali. choć
nie spuszczały jej z oka. nie znały iej
snadź osobiście, skoro nie kłaniały się
jej, ani ona im. Riano zauważył to ol
razu i sprawiła mu przykrość ta jedno
stronna oopularność orzyszei żony.

Lecz to był dopiero skromny począ
tek iego dzisiejszych zmartwieć Dalszy
cjąg nastąpił już za chwile, gdv pani
Oleńka zaczęła tańczyć z innymi. Ile
kroć orkiestra zagrała, zjawiał się przy
ich stoliku nowy „ktoś

" i złożvwszv
niedbały ukłon iemu. prosił do tańca ie
go towarzyszkę, iego narzeczona! Przy
chodzili zblazowani młodzieńcy, przy
chodzili starsi, brzuchaci panowie. arzy
chodzili oficerowie równie często, jak
cywile

— To wszystko moi dawni smajonii,— uznała za stosowne wyiaśnić.
— Sporo ich jest, — westchnął.
— Nic dziwnego. Zanim wyszłam za

mąż za Gustawa, występowałam w
Warszawie jako tancerka z małymi
przerwami przez rok, z czego trzy mie
siące orzvpada na ten lokal. A kabare
towa divaj.cz _v chce, czy nie chce, musi
zawierać moc znajomości...

— I musi z każdym oijakiem tań
czyć?!

— Co to to wie, zresztą ja nie byłam
fordanserką, tylko, tak zwaną szumnie,
artystką... O . czymś w rodzaju tej mu
latkj. która teraz rozpoczyna swój po
pisowy numer. Spójrz...

Riano nie patrzaj iednak na produk
cie kiepskiej naśladowczym świetnej
Józefiny Baker, tylko na siwego jego
mościa który od dłuższego czasu stał nie
opodal i wzrokiem pożerał nama Oleńkę.

— Mozę to Gustaw Thorne?!
(Ciąg dalszy nastąpi).
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Trzech księży proboszczów
w rozbitym samochodzie osobowymDziś: Flawlana

Jutro: Konrada
Wschód słońca: Ml
Zachód słońca: 16,46

Odczyty
ODCZYT O MUZYKALNOŚCI

(o) Staraniem Stów Kobiet z Wyż Wy
teziciłceiriem odbędzie sic 18 bm o ecdz 20 15
przv u,] S!bwackie«o 20 odczrt P Proł F
Saciisoco na temat' . Co to iest rmizykafoiość*4
Witeo wohiv

ODCZYT INSTYTUTU ŚLĄSKIEGO
W CHORZOWIE

(o) Staraniem Instytutu śląskiego odbędzie
*freoV*wp"ątek o gcdi 19.30 n Chorzowie w
sal: M ewk ego Ośrodka Osweto^ego przy ul.
L:gota Górn cza cdczyt dyr Fr. Pop o łka na te
llur: „Sfkad się wzeli górale na Slą»ku" Wstęp
wolny.

ODCZYT T. C U w CHORZOWIE.
(o) •Staraniem Akadem Koła TCL w Cbo

«owi« odbędzie s'e 20 bm o eodz 17 w czy
4e'n odczvt M Wrr*ka na temat .PołitYfca
morska odrodzone*; Polski".

Imprezy
„WIECZORNICA ŚLĄSKA" U MŁODYCH

POLEK.
(f) Towaravstwo Mtodvch Pole* — Kolo Ka*

ftowice orzv wsp<Sł<jd.z;ale Oddz'alu Młodzieży
Powstańczei urządza dnia 20 bm na sali Do
mu Chrzo'c:':3tHk ezo" (Hosplz) przy ul Jasjiel
kń>fci©i . Wieczornice śląska" Dołączona z za
bawa tameczna na W>ra iwzełmie zaprasza
Zarzd Wsteo d^a członków 50 zr dla nosci
1.50 zl Początek o (jodz 13 - Dochód orzo
unacza sfe na ce-he o<"-iatowe Towarzystwa

BAL RODZINY REZERWISTÓW.
(i) R«ida Okręgowa Rodź ny Rezerwistów

przy wspóhid-z «le Zarządu Okręgowego SJąsfc e
go Związku Re-zerw stów urządza w scboke dn.
19bmogcdz21wsalachrepewntacyjnych
Sejmu i Urzędu Wojcwódzk ego S ąsk ego „Tra
dycyjny Bal" Przygrywać będą dwie orkiestry.
Burfet i ber we własnym zarządź.? Stroje ba
lowe luib w;eez«Tcwt Czysty doehoód Rodź na
Rezerw stów prz«n«czyła na ee!« Op ek Spo
łeczneij R R Bal ten zapow ada s ę znakomicie
i z.grcm-5d

'z; najlepsze towarzystwo Śląska i Za
głębia Dąbrowslrego.

. ŚLEDŹ" RODZINY URZĘDNICZEJ
(V) 1 marca br organ i zwie Stowarzyszeń

„Rodzima Urzędnicza" w salach recepcvjti\vh
Urzędu Woiewódzkiezo w Katowicach trądy
cyinearo śledzia" Komilft przewidział szereg
iresnodzianek Orkiestra doborowa, bufet rc
bordowo tani Atrakcja zaba-wy bcda występy
ftSOOta artyst ka-baretu .Banasia' 'z nowym
oroeramem Wstęp tv!ko 1 zł za okalaniem za
D roszenia Dnchńd z zabawy przeznaczony na
pomoc toteniałaa dla dzr

cci niezamożnych czło-1
ków Stowarzyszenia ZtOrotMoJl wwłaiie tV
kretarłat Stowarzyszenia Rodzina Urzędnicza"
— Urząd Wojewódzki ookój 212 telefon" wcwn
W

POPIS UCZNIÓW INSTYTUTU
MUZYCZNEGO

W W niedziele 20 bm o godz 16 odbędzie
słe w sali Instytutu Mwzyczroe-eo przy ul Tea
trałneH 7 pierwszy tegoroczny pooi* uczniów
Instytutu, na którvm vo raz nierwszy wystąpią
również uczniowie noweeo Oddziału Muzvk>ł Kp
ściolneń z nrodukciarrri or«anowvn>I Poza tvm
uczniowie klasv śjoiawu. sikrzvoiec ł fortepianu
wvko<nai!a urozmaicony program

CZARNA KAWA AKADEMIKÓW.
0) Akadem Koło Czyt Ludowych urządza

20 bm o Kodz 19 w Hotelu Polskim czarna
ka-we Wsitop za złożeniom dowolned ofiary naTCL

PRZEDSTAWIENIE TEATRALNE
W WARTOGLOWCU

(0 OMP w WartoKłowou urządza przedsta
wienie teetiałm 20 bm o godz. 18.30 w salt
t> Słomkowe.! Odegrany będzie dramat relteU
nv p t. .Tajiemnica spowiedzi".

Komunikaty
Baczność Podoficerowie Rezerwy!

(k) „Konferencja Z:.. -ndftw t Komana KM zwołana
na plntek 18 b. m . godz. 16 odbędzie sle w lokalu ka
wiarni Oonolnkn prz* ul. KoScIuMkl nr 58, a Ma Jak
w rozkazie podano przy ul. Szopena nr l - Ga*»ozyk,
komendant powiatowy O. Z. P . R."

Radio
Piątek 18 lutegc

KATOWICE Gudi 6.15 - 8 .00 Audycja poranna
8.00 I 11 15 Audycja dla szkol 11.40 Muzyka oparowa
— płyty 11.57 Sygnał czaau. 12 03 Audycja południo
wa. 13.00 Koncert życzeń 13.15 Płyty. 14 .26 Wiado
niołc, ulaząea I giełdowe. K.36 -14 45 Płyty. 15 JO Wla
dftno*cl soapodarera 18.48 „Praczka" — transmisja
a pralni. 16 00 Rozmowa i chorymi ks. kapelana Mi
chał* Rękasa 16.15 Audycja mutyetna. 1650 Poga
danka aktualna 17.00 „Spółdzielczy kotlet" — poga
danka. 17.15 Utwory fortepianowe I pleśni Stanisława
Kazury. 17J0 rri.glą* wydawnictw. U .OO KotniuU

W uł) irodę w godzinach popcKidnio
wych wydarzył się w Piaśnikach pow iwic
tochłowicki na skrzyżowaniu ulic fatalny
wypadek. Samochód ciężarowy kierowany
przez Teodora Farutę ze Sosnowca, jadąc
w pełnym pędzie najechał na zbliżający się
z przeciwnej strony ramoch<^d osobowy
k-erowany przez Teodora Jarosza. Rozległ
uę trzask łamanych karoserii. Oba pojazdy
wryły się w siebie. W samochodzie osobo
w)m znajdowali się trzej księża, mianowi

cie k* proboszcz Sowa z Lipln, ki. pro
boszcz Strzyż z Goduli i ks. proboszcz Pu
cher z Łagiewnik

Wskutek zderzenia ki. proboszcz Strzyż
wyrzucony został z siedzenia na jezdnię i
przy upadku uderzył głową o krawędź
chodnika, doznając ciężkiej kontuzji cza
izki i wstrząsu mózgu. Ciężko ranntgo
biędza odwieziono natychmiast do szpi:a
!a . Pozostali dwaj ks. ks. proboszczowie,
jak również szoferzy obu samochodów cu

Ci iiuaiiła SI. Rada UloieMzlia?
Śląska Rada Woiewódzka n^ posiedzenia

w dniu wczorajszym uchwaliła projekt usta
wy o zmianie ustawy z dnia 19 *zerwca 1933
o zasadach goepodarki związków komunal
nych oraz egzystencji roszczeń pieniężnych
związków k'munalnvch z tytułów prywata**
prawnych Projekt ustawy zojtinie przesła
ny Sejmowi śląskiemu. Następnie Rada za
twierdziła uchwałę korporacji m Chorzowa
w sprawie zaciągn ęcia poiyczK* 150 tya. ri
ze Śląskiego Fundus-zu Gospodłi-czego na u
zbrojenie terenu przeznaczone? pod budowę
kolonii urzędn:czej. dalej uchAołę wydziału
gminnego w Czechowicach w spawie wcią
gnięcia pożyczki 10 000 zł z« Ś!ąsk;ego Ko
munalnego Funduszu Pożycz'.(rwo-Zapcmo
gnweg<"» na wy-łonienie pomjaró.* i planu roz
budowy gminy, wyraziła zgodę na udziele
nie m. Bielsku pożyerzki ze Skarbu Sląsk;ego
w wys. 8 600 000 zł na wykupienie urządzeń
elektrycznych od firmy , Elek*rownia Biel
sko-B:ała" Sp Akc. Bielsko oraz upoważniła
P. Wojewodę śląskiego do zawarcia w imie

nin SkarłłU Haskiego odnośnych umów, przy
znała 16 gtypend!ów uczniom Wąskiego Kon
serwatorium w Katowicach na ogólną kwotę
1900 zł.

Zatwierdziła szczegółowy projekt regula
cji rzeki IMownicy na przestrzeni od km
f 176 m do 11.980 m i Wisły na przestrzeni
od km 20.050 do 22 400 ra. Dalej przyjęła do
wadomosci zarządzenie P. Wojewody ślą
skiego w sprawie organizacji • szczegółowe
go podziału czynności Urzędu Wojewódzkie
go Śląskiego, obowiązującego od 1 stycznia
1938 r.. zatwierdziła nadzwyczajny budżet
śląskiej Izby Rolniczej na rok 1937/38 na o
gólną kwotę 17 500 rA, oraz sprawozdanie ra
chunkowe z wykonania budżetu za r. 19S6S7
miasta Woźnik.

Wreszcie Rada załatwiła cały szereg
spraw finansowych związków komunalnych 1
odwołań w sprawie wymiaru podatków komu
nalnych oraz kilkadziesiąt spraw dotyczących
przyznania ulg w spłacie pożyczek ze Śląskie
go Funduszu Gospodarczego*

Oszust z Piotrowic
skazany na 2 lata więzienia

Katowice, 18 lutego.
Alfred Heflik i Piotrowic \t$\ zatrudnio

ny w charakterze akwzytora w f-mie Jan
Kremser. sprzedaż rowerów i mtszyn do szy
cia. Fałszując Łamówienia klientowskie i na
tej podstawie pobierając townr od swego
chlebodawcy zdążył on poszk<"d--w«c go na 20
tysięcy złotych. Ponadto Hefl k zdołał wy
łudzić od Kremsera różne obligacje i papiery
wartościowe łącznej wartości ponad 4 tysiące
złotych i nabrać go na pożyczkę 1500 złotych,
fałszując na pokwitowaniu pejpis małżon
ków Skorupów. Heflk zastawił również mo
tocykl, dany mu do dysprzycj przez firmę
na podróże służbowe Prócz Kremsera Heflik
poszkodował jeszcze niej Hanusa od którego
wziął do naprawy radioaparat a następnie
sprzedał komu innemu oraz Alojzego Matusz
ka z Ligoty, któremu znów sprzedał rower,
pobrał pieniądze ale roweru me dostarczył.

W trakcie dochodzeń Haflik przyznał się
do popełn*onych nadużyć.

Na rozprawie tłumaczył się, ze u Krem
sera nie pracował jako agent ale był samo
dzielnym kupcem i towar kupował u niego

dla siebie Fikcyjne zamówienia wypisywano
w porozumieniu z Kremserem *vby oszukać
urząd skarbowy i nie wykupywać świadectwa
przemysłowego. Co do obligac/ oświadczył,
że uzyskaną za nie gotówkę zużył na zapła
cenie rachunków za towar zamawiany przez
niego dla Kremsera.

świadek Kremser zapraeczył tym dowo
dzeniom, sam jednak nie był w stanie nic
wykazać poza faktem, ze stosunki handlowe
między nim a Heflikiem regusowane były
przeważnie na gębę z pominięciem zasad ku
pieckiej księgowości. Dopiero \ zeznań dal
szych świadków sąd mógł nabrać przekona
nia, że Heflik rzeczywiście pracował jako
ajent Kremsera i że wykorzystując wielkie
zaufanie, jakim się cieszył u swego chlebo
dawcy w nieprawdopodobny wprost sposób
nabijał go jai jak to mówią — w butelkę.

Sąd po przeprowadzeniu rozprawy skazał
Heflika na 2 lata więzienia, darowując mu
czwartą część kary na podstawie amnestii i
zaliczając mu areszt śledczy. Wykonanie re
szty kary sąd zawiesił oskarżonemu na prze
ciąg 4 lat.

dem wyszli cało z katastrofy, odnosząc ^p»
dynie lekkie rany od rozpryskującego sif
szkła. Samochody zostały doszczęcnie zni
szczone. Dotychczas nie zdołano ustali
kto ponosi winę wypadku. Katastrofa wy
wołała zrozumiałe wrażenie w całe; okolicy
i jest żywo komentowana przez m;ejscową
ludność Jak się dowiadujemy stan ranngo
ks. proboszcza Strzyża z Goduli jest birdz*
poważny.

• • *
Podobny wypadek wydarzył się irego

simego dnia na szosie w Brzozowicach
Kamieniu w pow świętochlowickim. Sa
mochód ciężarowy, prowadzony przez
szofera Emila Kręczka najechał na furman
kę powożoną przez 53-letniego Jana Lesza
z Koszęcina. Wskutek zderzenia furman
ka została poważnie uszkodzona, zaś* fur
man doznał złamania kilku żeber. Docho
dzenia wykazały, że winę wypadku ponjrf
szofer wskutek nieprawidłowego wymiga
nia furmanki.

Zabnnenia w trawienia. Sp^cjaliśc: św:atow«|
sławy stwierdzają zadowalające wynik' działania
naturalnej wody gorzkiej Fraaeiaika Jostfo. (o)

Ceny targowe w Katowicach
Wczoraj płacono aa targn następujące ceny:

Katowice, 18 lutego.
Donosiliśmy ostatnio o rozwijającej tię stale

współpracy Pol Zw. Zachodniego z młodzieżą —
Onegdaj w Katowicach odbyło się posiedzenie
Wojewódzkiego Komitetu Koordynacyjnego dla
współpracy Polskiego Związku Zachodniego z
młodzieżą, na którym kiarownik Okr. Śl. PZZ p.
mgr Wojciechowski omówił wyniki dotychczaso
wej współpracy Związku z organizacjami młodzie
żowymi oraz ustalił wytyczne tej współpracy na
przyszłość Ożywioną dyskusję wywołały spra
wy zbliżającego się dorocznego „Tygodnia Propa
gandy Polskiego Związku Zachodniego" (od 80
marca dn 6 kwietnia br.), w czasie którego zosta
nie zamanifestowana nazewnątrz współpraca Zw
Zachodniego z młodzieżą.

Równocześnie z tym po. iedzeniem odbyło «ię

w Rybniku zebranie organizacyj młodzieżowych
na azczeblu powiatowym zwołane przez Zarząd
Obwodu Polskiego Związku Zachodniego. Zebra
nie zagaił w imieniu Zarządu Okręgu Śląskiego
P Z.Z.p. dyr. Korzeniewski, po czym przewod
nictwo objął prezes Żarz. Ob . PZZ p. dr Rostek.
Referat na temat współpracy Polskiego Związku
Zachodniego t młodzieżą wygłosił p. mgr. Grą
dzielewski s Katowic Jak wynikało t tego refera
tu Związek dąży do nawiązywania ścisłego kon
taktu > organizacjami młodzieżowymi, pragnie
wciągnąć młodzież do wykonywania konkretnych
zadań stojących przed P. Z . Z., wreszcie poprzez
unarodowienie programów wychowawczych chce
pogłębić wśród młodzieży świadomość szczegól
nych obowiązków wynikających s kresowego po
łożenia.
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Jaja . . • • 1• stt ' O.OS •Maer(twaróg),t1• Ikf
1,—

TŁfBZCZE:
ałontna (biel) i , •> • l.eo V
snislee wlepraowf • • • Z>0

RTBT:
*'-'•«" • tIs sst 0,08 o.if
karp .IIS1• Ikf1 1.00szczupakitss • 440

JARZYNY*
cebula iiia . łkf 0.39 Cet)czosnek . . • i .kapusta (w ajtowkach) 0.1S

„ kiszona ..buraki ćwikłowa , a i • 0,1 s
0,15marchew . . , •
0,1 s
0,15tlemniakl | a 1 ,. 10 kf

OR^rk)
i|ii>

kalafiory|||••
pomidory • >•a
szpsragl • i•i1
groch , a• . a» Ikf 0,40 ! 0.8Y
fasole białe (Jasiek) | i 0,40 o,se

, szparagowa »»rzodkiew . , t • i

MIĘSO:
wołów* % dokł. . i ,. ies 15wieprzowa a dokt. i • 1 1.10 15
cielęca a doki. ,•» • 1, 1^0

WĘDLINY:
Boczsk auroww . ,1 ' • i,ao 1.49
Boczek wędzony i 1 , 1,80
Rlełbaaa awyes. • s1 • 1.80

1.80
1^0

0,80
180

Ktelbaaa krik. • S1 :• 1.80
1.80
1^0

0,80
180

Kiełbasa oaosn. ,
8a1 ceaoa • iiS1 l

1.80
1.80
1^0

0,80
180Kiszki|•ai••

l •

1.80
1.80
1^0

0,80
180 z»

OWOCB1

l •

1.80
1.80
1^0

0,80
180

jabłka iiia•»
0,40 1.T0

DRÓB:Indyk|a||
*«r a

iii•
sei . • • ii 1»

t iJIia

żjjW

1%~

kai Inlegowy i wiadomolei sportowe. 18.10 Wiado
mości sportowe i Katowic 18.15 Koncert rozrywkowy.
1S.40 Poradnik sportowy. 18.45 „Krotka rzeci o amo
rach" — felieton 19.00 Komedie Aleksandra Fradry
Wiecadr V „Pan Bot-et". IBM Piasol w wyk ehflru.
lfl 60 Pogadanka aktualna. 20.00 Koncert symfoniczny
z Filharmonii Warszawskiej. W przerwie ok ajods.
21.00: Dziennik wieczorny I pogadanka aktualna 2250
Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego, przegląd
prasy I komunikat meteorologiczny. 18 .00—23.90 Pt/ty.

S ORGaYNIZACTJ WSPÓLNOTT INTERESÓW

(—) Onegdaj odbyło aie. walne zebranie Oddz'a
łu Ligi Morskiej i Kolonialnej, na którym wybra
no nowy zarząd: pp. dr Strzemecki (prezes), dr
Bachleda, Llppok, Cywanoweki, Witknweki, mgr
Franek, Keller, Weber, Dziembowski, Boch-mek,
mgr. Kosak, Płonka, Hylla, Oraechowaki. Fajajc,
MaUa- » Kałuża.

Śląski pilot szybowcowy zdobył
Światowy rekord wysokości

na motoszybowcu
W dniu 16 bm. pilot Śląskiego Okręgu Wójt

LOPP p. Michał Offierskł, kierownik Wylatał
Szkoły Szybowcowe) LOPP w Katowicach
zdobył na motoszybowcu typu „Bąk" świato
wy rekord wysokości » kategorii motoszybow
ców, osiągając wysokość 4.650 m ponad pa
niom starta.

Lot zosta? wykonany na motoszybowcu,
stanowiącym własność Śląskiego Okr. LOPP .
Start do rekordowego lotu nastąpi* t lotnisk*
mokotowskiego w Warazawia.



Str. I

Wcg erskie odznaczeni
urzędników śliskich

W twiazku t niedawną wiiyta J. W Hor
thyegA regent* Węgier otrc\rmły odznacze
nia na terenie województwa $l:)sKiego nastę
pujące osoby: komandorię złotowo krzyża za
sługi węg.erskiego p. Ryczkow?K Stanisiaw,
aaci. wydziału, Plaekowski Sianislaw staro
eta w Ćesiynie. ŹóUasz-ek Józef Komendant
fłówny P. P. woj. Wąskiego, Chcmrnński
Marian nacz, urzędu iledcrego Zloty krzyż
zasługi otnymali Szajer Rud' 1* k'ercwnik
kcnrsariatu policj' w Z«br/.ydowicach i
Sztern Antoni.

Pozaterr. nrpbrny krzyi za*lugi otrzymało
•teściu funkcjonariuaxów polic;:.

Postrzelony w nogę
jeszcze uciekł

Strs*nik kopalni ..Lech" w Nowej Wsi
Józef Cholewa zauważył dn:a 15 bm. na te
renie kopalni ptdejrzEnego os-bn ka, co do
którego istniało przypuszcjeni*. że kręci • ęonp° terenie kopalń anym w na arze do
konania kradzieży żelaza Strażak kopalnia
ny wezwał więc neznanego mężczyznę do za
trzymania się i wylegitynuwan a Skoro Łaś
wezwan;e to nie pomogło *tratn k wystrzelił
w stronę uciekającego cscbn ka. ran ąc gj w
nogę. Mimo jednak postrzeleni* udało «ię
tfeznanemu zbiec.

phitefc* dnia 18 lutego tjjj reKu. Nr. 48

ZBLI2AMY SIĘ DO 100 000 RADIOABO
NENTÓW NA ŚLĄSKU

Radiofonizacja $!o>ka «zyl'ko postępuje na
^rz6d Gdy na 1 po rb. ne. teren.e Slijska hylo
zar#je>trowanych 91 Ml alionent^w ral."\vyrh to
•bacait cyfra ta wzrosła już do B891I. J»-śl l;czl>a
abonentów , ad owych na ^'?}<ku zw ck^za* n% bq
dz e w d<>tychcza*ovvvm lemp«. to jut nkr<Mop
będziemy mo^li zanotować (-krągłą cyfrę 100.000
zarejestrowanych radiosłuchaczy.

Pod W7gledem radofonizecji — w «tn»unku do
liczby ludn-ści i nbszaru fro^wAd/iwa — Śląsk
fest aaiwiflcaj srad'ofciriowr.ny, zawn^c w PoU
aca pierwsi* mejaca. Na |ed«n odb oiaik na Ślą
sku prsypada trzynastu radiosłuchaczy

Z liczby »3911 ślą«kch abot«n!A« radowych
— .V>017 stanowią m.e8zkaa>.y wsi. a U SOi m:e
•zkańcy m atL

KURS SPOł ECZ\0 - GOSPODARCZY
ZWIĄZKU REZERWISTÓW

(—) Starwiem Zarzad-j Okresu Si Zw Re:
odłi\1 sie w dniach 13 i 14 !tMevo br dwudno"
wv krrs scKłcczro • eosrjcdarczv L'czes:n'cv
karyu s-P'dzHi ten czas na o?ln\m zante-eso
wania raziraiamiariu sie z na•a.ktuałnieiszymi
zoja-dnienianni ż\cia soofeczne^o i cosoodjr
czeeo Wyfcładn ki'm poziomu brł zespół
£w ernvch DreHeYeTrtrtw orzvslanvch przez Za
rząd Qt<twrrv w osobach on : oruf dra Bie^el
ei.se>na Życ:na Malccfceco V\ kierowa i dra
Odrzvwolsik;eiio Zarząd Okr Si Z R real'"
zurac ooslrła-t uświadomienia s.Dftfeczno sosPo
darczeeo zoreaniizufe Dodobne kursą na teranie
cowiatów weń ŚIaski<-&0

NOWA WSPINALNIA STRAŻACKA
W LIGOCIE.

(—) W ob nędzne ct';ylo M peśw ecen:e
a*wej św etd cy i wspłisln 0:h S:r. Pcż. w K«
tew cach - Lg:c:e. Na urc^zjsicś: cbe:n byli
przedstawić IM władi m ejs-k eh strsża:k ;h.
Pod kc<i ec cdTayło sę w^lne zgtCTn-dzen « S^cw.
O. S. P., na którym *ybr«no nc«j zarząd W.
Jerzykewca pr*z«s. J g eift'. £ C ?hcwski,
F J^kufbec. W. P>trry1c R Gw trlz er, E. Szoj
da, E SiedSacKik, J. Sobót* i W. Ochot.

Chorzów

KRADZIEŻ GARDEROBY DAMSKIEJ.
(=) W ub średe nieznany vprawca skradł

na szikode Frłncis.ki Ste'inaszcz\kcwei z Tar"
nowele eh Gór w Hotelu PoHttia w ChoriowiC'
garderobę damska W czasie dochodzeń oka'
rafo si* że kradzieży tei dcmi^cif sie artysta'
kabaretowy z W'iedn;a AMred S^essmarcn. vej
Wi*©]m Reiner v«| Wilhelm Stein.

PROWOKATOR NA GRANICY
(=) Onficdaii wieczorem ob\ wa^tel polskt 17

le-trn' renezait Jan Skiorz z Siemianowic prze
chodzący ers'nrce z Niemiec do Polski na orzei"
icu Bvtom-dworzec. 0(<zdrow(! prowokacvirrie
i»o'5k eh fftrażnikńw słowami HeM Hitler" Na
©rowr.katora sporządzono doniesienie karne

Wysyłała do Niemiec tysiące, by... zbawić dusze męia i syna
Swesro crc*u oisali<mv obszernie o rradko

sipotvka.n.vm w XX witkj wypadku brzuran'cz'i
n«i\\r>osci Midzkei. ktńrei ofiara padła wlJ^^i
c:e!5<a cevjie!.::i i wiielo-mnnrowrd roli niviaka
Józefa 0&iz>I<kowa z Wielopola w powlec e
r»'bnn.kim

OMiź-ltkowa mia^la w Ostrao:« na Sianku
OnoWK:m dalekiego krewne-.ro Andrwi'a Ka.l>m
kl ktrtrv »a<mo>v3't sie wrrt*b:arstwłn Ka!n:k
znarc sta/r majątkowy O^-lizilcil-owei ? lei na1

wność postanowił w\ korzystać to I zaczął ni
svwnc* do ne! Usty Iż on iedv7iv kormrn^ile
>!'e z ducham* i potrafi nve:edna dusze wv.
baw;<* od wieerreesro iwfcn'etria OsA-sł zazn-i
C**.1 ?e zmaffy maż O^iżlokowe)5 Al'bert oraz
svn Jńzef enkaia także na ocmoc zbawinnia

i raipeunijf naiwna kob:ete. że postara sie o
ich w\iki:iD'enie" ieSli otrzvma ^5(*Xt zlotvcli!
Ła't\vow'erna kobieta dała s'« przekonać )
. \\tszeclimocv" Kaleka i zaczęła wvsvłać ..cza
rodzklowl'* nien;adzt

NA WYKUPIFV|F Dl^Z ZMARŁEGO
MĘŻA I SYNA.

Cała sprawa wyszła na iaw kiedv syrrrw^
O^iiźlokoweji w

:d/ac i'ż przedsiclrorstwu uniki
vrroz< bankructwo ZTCZ M badać so-^awe i u
7'-«kal; wprost rrwiclac\-'nc \vvn'ki W skrzyni
Ośl;żkkr\vei znale-z:ono icd'na'c'e MaWw po
chrdz^cwh z rożirych da>t w których w«!rv>'n'
n;anv KaCn^ rkrv\va'ncv sie md p^e^dorrmrn
..Opić" dziełc^e za otrzymane ov'n'adzo i orJ

Przed sadem w Chorzowie

zorana \m osffiwli
Nedewno p««rAmy o rozpraw • przeć wk o

cezustew żydewsk emu Mcrescw. Gr oow , k'6
ry zcs'ał skazany przez sąd w Chcrzow e na
rek bezwzględnego w cz en a z» wykenywrne
praktyk dentystyczni n« m*ją? do tego pra
wa i edpcw edn ego przygotewan i Pecjcnc o
szusta p»nc^ V na Siculek j«go zai egów pewtż
ne stra y msterelne i azkedy n^ tdrewu.

Wrzcraj Mczes Gr n stanął p newn e przed
sądem gredsk m w Chcrzow t. oskarż ny o to,
że w ub reku leczył bezprawne uzeibene k 1
kun8s:cletn ego ayns • ejak ej A<n eszki Srck
Na *ku'fk zsb rgów den;yi'y:znvrh o?^ Gr n«3
dzecko S:okcw*j p«ti^da!o ze-bv i cherewało
pnez dlu"ż.«zy czss Dz e:ku grez \t utrata ży
ca w«ku'ek z*.k!ż«>n« krwi. Są<t »kszał ..dek
tcri" na delsie 6 m «a ecy bezwiednego w c
im a.

JESZCZE JEDEN DEFRAUDANT.
S"efan Krzwrzyk i VV alk eh Hi;d-u'k pekąt

ny p ssr». zdclił wkr»-?*ć if v 'a«ik m ejsco
w-^go kupcs Edwardy Sm etany (becuąc mu
it bez oenes-win e będz e i: ą?si ^ale^lcśc od
dlużn ków B;a neresewneść ta *k< ńczyła s e na

ty>m. że Krawczyk cześć pen eiiv &«sewsnych
od kJ enów śm etsny p-zywliszczvl seb e Spra
wa cp-rla sę o sąd ' Krawczyk ?< ?'ał skalany
za przyw'.fls»;wn e na 6 mes wcitns.

PIJANY ŚWIADEK NA SALI ROZPRAW.

Przed sadem gredzk m w Ch-^zcw e ccfbyla
t'.ą rc-zprzwa prze: w-ko n ajsk eniu J«ncw Deo
W cha rak erze św fdka wezw^nj zestał no te
rozprawę Jerz\ Koj ł Lpn kt-Sry na ^ał *ą
dewe-j zjgw ł tę w ,»tsn e mrjnc pianym VVo
bec wj-zyw. jącego t:f iaehov«n a Iw tdka na
sgl rczpraw #qd «!l<łzsl go l m f'r«| na I dn
reszta każąc s-kaiJJKjfo natych".iast cdprtwa
dz ć do €resz.tu.

Skazany defraudant
Sąd okręgowy w Rybniku skazał byłego

k.erown.ka auprcji pnr/towej w Hybn ku
Parii^zowcu Karola Szarka za d'fraiidn'jfl
I 900 zł na szkodę poczty na iedon r0k l.ez
vr^^|^

l^ne^^o v\->zien;a i utratę pr*w obywa
telskich na lat 3.

si o dalsze Oszust zanewniaJ kob:ete tt 00
otrzymaniu cailei gotówki dusze zmarłych 4>
czekaia sie upragnionego wvbawiatr:a W te'
dram z ostatn:ch listów Op^" ootwierd^a od
biór otrzvmanei kwotv w wysokości I 8110 zl.

fłrzewożen:em o'en'edzv zjimowiła sie nic
iaka Joanna Silka z Paru^zi wca która p-zv*
trzynaiTO w oażjziernku IW r na prTeściii
irrnncziNtri w Knurowie w chwili. k:edv uc
hwala przewieźć do Niemkc kwotę 550 zl>t-h

KDIIOJ; te* n>
'ebrwafei 50ra^vv rozpatrvwU

wczerai s."»d okrriri wv w RKihniku Na ła>v o
n ki-żonvch zas!ad?a Joanna S>lka i Józefa Ośli
źlekrwa z W^cloDola Pierwsza bvla oskarżona
o us>'owa<ny orzem\i neiredzy. za* dru^a o na
mawianie do nie,nrawnione«o orz*" wozu eotów
k! Rozorawa na która Dow-ilano ai \f> <wiad"
ków W7ł>ud7:ta wie'k:e za'n'teresowan'e I obfi
towała w c.kawę mon^rity Ovkarżore do wi
ny nie orzvzp3łv si» a S;lkowa tłumaczyła s>e
t\m i-ż irotóvi";e 550 r.\ mała zaoszczędzona na
^akiło towarów yv R\hr, ku'•>nosiła 'e za wszo
nrzv <ohte <a\st ma me?3 D'rka < ob^wi^ła sie
bvou?.'eni' dzy tvch me orzenł W kTOct*
nym dti>i Sfkowa rzrkomo 7aoomn'ała rosta
w'ć oeniadze w domu Tw''erdzen;om oskarżo
nej zar>rzecz\ła Maria Kub';'kowa ktoia na
orZei<CiU eran:cztr\m orz'nrow«dzała rew':Jj
osobsta o«karżfnei Swiadik Kubiakowa zezna"
ła iż Sakowa od kłl^i m;es ecy czysto orze
ch^Jzia na stronę niemecki i to vv'^Anie wh-n 
dzło noderzenie w'adz celnych S'(<fwa kr\i'
M cmeeo drr'a n:e cheata poddać sie rrwizn" a

!fc*ed» zn"''er:ono n!e.n'?dze za«r\ite w sian'kd
n'e m^w^a nic o t\m. że zapomniała zosta-wif
ie w domu

P»ru.'
..*a osika rżną O.sliżloknwa twierdz:ła rwi

rozoraw^e że z ta caJa onrawa IT e ma n\- wsoó?
ne roio«7-''ce seVc;ar kW Kalnka n:cn:e we.

Przeor clnn: na wcznra,sz'<J --ozDrawie <wi?d
kow-ie n-hc"aż\-l; bardzo ooważnie obie skarżo
ne — Ze względu na oóżna pnre spd orzerwal'ozorawe do rra'Mi'ż.s7e^o DOn:edziaiku

Sw'etorh>owłce
RVK ZIEMNIACZANY W POWIECIE.
(i) LFkazałc sę w g^icc • pjw atewej pow

Iw ętcchlcw ok ego rczporiarhen* o zwalczm u
raks zemn acz'nego i» teren e pjw św ętechło
w^ckegc. Na n eprzesfcrzłTg^facych rcxporządz«
n a n-sklsdaoe będą *i?rcwe kary

ZARZĄD ..SOKOLA" W ZGODZIE.
(&) Na walnym zebrrn'u ..Sckcia" w Zgo

dzę wybrano newy zarząd w s.klad k:ó'€go we
szi!' pp : W śn ewsiki, raczeTn':Tc. Hajduk, Lcsków
na i Twardoch.

CZYJ PIES?
(S) 7 lir^go rg'oszcno dr Okreigu Urzędo

wego w Ru'h e przyb^ikaoego p?3 wilka, msic'
57.'rej. Właściciel meże zgłosić aie w pokoju
nr 10.

P«zrzvna
PLANY GMINY PIOTROWICE.

(P) Na ostatnim pc« «dz«n u ^edy gminnej
uchwalono m in. budżet na rok .lastepny. który
w doi-hcd^ch przewduie 1&2 ?2i2. - zi. w rrzcho
dsch 192J19.64 zl. Stawka podacku od placów
budowlanych zusNalo ustcl^na na 5 cd us.alcnej
wartości placów badr wianych Uchwalono oddać
roboty nad urządzeń em atacji cp ek nad m?;d<ą
i dzVck em. Na po^zeby przedszkola przy pu
KeBOej sekcie w P otrewicach uchw^ilcno kwotę
100 'tłotych. Powierzono zbsdant projeikln wó
dce ągcwego gm ny Piotrowice kosztem 1O00 ił,

LOKAL POWSTAŃCÓW W PIOTROWICACH.
(P) W tych dnach otwarto łona) Zw. Pcwst.

SI. w P otrewcacb przy uil. Per^ckego. Lckal
otwarty w aredy i p fSki od gedz 17 do 20.
NOWY BUDŻET W ŁAZISKACH DOLNYCH.

(P) Na ott«bn'm pcsledaeriiu rada gm MI
uchwalla boi^et adtmnstrseyjny n« n^sitępny
rek rachuinkcwy w kwocie 9.943,— *ł po atrenit

dochodów i wyda'ków Podatek bidyokrwy po
ł'ancw'cnc w p-zyszi roku bttdłłfcwytn pebe
rać wedlu'?. s'4wk 4 <ó tys ąca pufpcj t«j warto
ść bu^yoków Dcd^'ek krmuna.iy do p*ńs'wo
we?o p^dfltkw ^ru'->'

cwe(;o n -7pw d< ano w wy«o.
krśc 20 prre Prnad'0 u"hwal< no dcdaSkowe
kredyty na p:kryc:a nektór>ch puzycyj w tego
rocmym builieca.

ZE ..SOKOLA" W IMIKI INIE.
(P) Tcw. ..Sf<ó)" w [mel ne wybr-lo nowy

tarza ) w *k'ad k ó^esro we«-zl pp : A N'wrrc
k'. prezes, L. Reazak, W. Eycz&k., A Jochymczyk
i inni.

Rwhnk
TYLKO ŚWIAT PRACT POMAGA

BEZROBOTNYM.

(R) W starostwie w Rybniku odbyło się pod
kierownictwem dziokana P!e>rnka zrbran e Po
wiatowego Komitetu Z:m"wej Pomocy Bezrobot
nym W zehran:u między innymi wziął u.iz;ał
p. starosta Wv(flenda i przedstawiciele okol cz
nych przedsiębiorstw przemysłowych Z przed
stawionych zebranym sprawozdań dotyczących
akcji n:es:enia pomocy bezrobotnym wynka. że
z obowiązku płacenia ofary na pomoc z:m"wą
bezrobotnym wywią7uią *ię należycie jedyn;e za
łogi urzędnicze \ robotn^czt kopało Do dna Ił
lutego do kasy Kom:tntu wpłynęło 23 fiCl zł. Ak
cja zbiórkowa na pomoc zimową trwa.

SENSACYJNA ROZPRAWA.
(R) W najbli.izych dnach cdbedze s'e przed

sądem ckrfg wym w Rybn ku rozp'-?w8 o kemu
n'7im przeewko k łteo cbywa>lo'in Rybnka i o
ko-1'cy. N< czele jacze.T<; krmuc.stycznej stał
n'e;>vki Szypula z Rybn ka W u'm

'e c«.ksrżo
nych znajd.ui> s'e tekia s'ude'n'k» u.n wcr«yte!u
pcznańsik'ego Żydówka Cha ma MsjJeja, która
trudnią s'c przemycan em b buły kcmun's!ycz
nej s z-grcn'ey Zapcwedztna rczprswa prze
c'wko kemuniatoan rybn ck m budzi cgólne zain
teresowane.

WYSTAWA KSIĄŻKI W RYBNIKU
(PI Mięska bhlittika TCL urządza od ?ft

do 28 hip*o br w sal' 00 Misinnarzy w Ry*

brr ku wystawę dobrei ks;a^ki Otwarc:e wv
stawy nast-oi w n:edz;,le dn;a ?0 k-^eto o go
dzinie lOJJO Zarząd koła TCL zaprasza W*ŁV"
stkch na orwarce wystawy

ŚRODKI ZARAPCZP PRZECIWKO
PRYSZCZYCY

(R) Wskutek ooawen:a s>e Dr\-szczvce »
rx>\\"ec:e rybn:ckim władze oowiatowe i wołe"
W(Sd7k e zarządź łv wsze«!kie środk' zaradcze w
ce'u rr;e dorriczczema do da^Nz-t^o n^zszrrzan-ą
sic chorof>v Ostatnio na zarządzenie insr^ck
tora do walk' z Dryszcz^•ca z Warszawy, do
konane w mieiscow-oścacb zaka-żorevro terenu
uhoiu bvdła i .<w;n w Gołkowicach. Oodowie
Kornowacu Pz>chnw;e • Ky- kach. gdzie ubito
razem 16 sztuk bydła i 5 świń

Zniechęciła sie do żvcia
W szpitalu Spółki BracKiej w B:elszowł

cach 7>marla dnia 14 bm Zofia lejcowa, któ
rą przywieziono do leczenia dna 9 bm po
zamachu samobójczym. Ba>cowa od dłuższe
go czasu c erp ala na rozstrój nerw< wy i
zdradziła nechęć do życia, odgrażając się. i«
popełni samobójstwo. Zamiar i«Ar6j nieszczę
śliwa kobeta wykonała dnia 9 bm. we włas
nym mieszkaniu w Rudzie przy ul. Trzecie
go Maja 5. wypijając znaczną ilość esencji
octowej. Denatkę przewiez;ono niezwłocznie
do szpitala, gdzie — mimo pcm >cy lekarskiej
— nie udało się uratować jej życia,

Biedko

ii nogami na
Chorzów, 18 lutego.

Wstrząsającego odkrycia dokonał w no
cy z 16 na 17 bm. dróżnik na torze kolejo
wym Nowy Bytom — Czarny Las. Kole
jirz natkną! się na nieprzytomnego osob
nika, leżącego na szynach w kałuży krwi,
Zr zmiażdżonymi nogami. Również z gło
wy rannego sączyła si<^ obficie krew. Kole
jarz zaalarmował natychmiast pogotowie

rrtunkowe, które odwiozło nieszczęśliwego I Dotychczas nic zdołano stwierdzić, czy
co szpitala, gdzie stwierdzono, że ofiarą'jest to fakt umiłowanego samobój-twa. czy
wypadku jest Antoni Piechaczek z Biel
szowic. Lekarze dokonali amputacji obu
nóg. Stan rannego jest beznadziejny, bo
wiem jak się okazuje, oprócz zmiażdżenia
nóg Piechaczek odniósł także ciężką ranę
w głowę od buforu lokomotywy, który nic
szczęśliwemu naruszył czaszkę. •

też nieszczęśliwy wypadek. Najprawdopo
dobniej jednak Piechaczek idąc do pracy
obrał sobie krótszą d:ogę torem kolejowym
i i ostał z tylu najechany przez pooąg.

Dalsze dochodzenia w tej sprawie pro
wadzi specjalna komisja.

Z KOŁA MACIERZY SZKOLNEJ.
(B) Walne zeb-anie członków Koła Maeterr

Szkol<ne; w Bicl-ku od'bedzie sie dni.a 25 K
teeo 19.38 r o uodz 18 w saiH Strairricy pr*
ul Listopadowej nr 17 Porządek dzien.ny: I u
caienie 2 odcz\taire protokóki; 3 sprawo
zdanie zarządu: 4. komisji rewizyjnej; 5 (ly»
skusia; 6. wolne wr.ioiki.

„Bratniak
"

studium nauk

SDołeczno-gosoodarczych
W tych dna eh w lokalu st<ud um N«u>k »p»

łec?no-^cspcd8rczych w Śląsk.eh Techn cznyck
Z-.kł. N8uikcwy:h crfbyło l*f posiedzeń e kci^ty
tuujące z^rząd'u „Br^atn aka" kióiy atancw ą:
piezes Starzyk, w ceprezts nż H'luj, *ekretar»
Heyncr, zast. Paszcndz anka, sk^on-k Górecki,
Z8st Wscławczyk, czlcnkcw e z»»r7łjdu — Słom
czyński', Potrowsiki, flerki i Guzk. kom sja re
w zy„'«na — Bla>k, Rakówna. KI pa MarokJew*ki>
Korpck

Na posea^zen u zał«tw ono szereg apraw or
gan zscyjnych m. in omówiono sprawę skryp
tów, dalej 8kadem zfcj' uczelni oraz »priwj
okładek ezlonkowsk eh n* rzecz Br«tn tka W
nsjiM iszym czas e prz«w dz ene it dalszt cwi
ezenzi i zw edzena hut i zakładów przemysło
wych na teren e Województwa W b et. rcko
ek*adfm ckm przeprowadzono praktyczme zsj^
•!| w rtmarh pregra^mu s«;udum r.» tere«.t h^tf
„ Pokój", J^lorian" i w kokscwai.
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tNowy przykład podwójne]
moralności Niemiec

Nowym kwiatkiem % niwy lojalności „Der
Aufbruchu", organu młodonietnców jest ar
tykulik pt. „O postawę narodową", umie
szczony w numerze 38 z dn. 17 bm. Arcyku
likiem tym pismo denuncjuje poprostu nieja
ką pannę Knispel, kierowniczkę internatu
uczrrowskiego przy prywatnym niemiejuim
gimnazjum w Pszczynie za to. że poczyniła
ona zakupy żywnościowe rzekomo u żydów i
u nie-Niemców (czyli u Polaków). Pismo z
tego powodu rozdziera szaty i wzywa p łCfli
spel, że winna ona kupować w>łącznie tylko
u niemieckich kupców, rzeźników i pifkbrzy,
których — według pisma — n:e brakuje w
Pszczynie.

Przypominamy aobie, jak to w swoim
czasie wielki wrzask podniosła prasa niemie
cka, kiedy to Polski Zw!ąaek Zachodni wysu
wał hasło „swój do swego" Naijwało się to
wówczas w języku niemiecki Atem niemal
że antykonstytucyjnym, duszeniem handlu i
rzemiosła niemieckiego itp bezprawiem.
Alarmowano świat cały o krzywdach, jakie
ponoszą Niemcy, ale skoro obecnie to samo

c czyni pismo niemie.k ie, wzywając do bojko
tu firm nie-niem eckich — wówczas to niby
wszystko jest w porządku.

JJest to jeszcze jeden więcej przyk1 -ł aa
etale uprawiany przez Niemców •Jgtnn po
dwójnej moralności.

Zagadkowe zajście
w Panewniku

Między Józefem WydilokittB i Romanem
Kazikiem doszło dnia 15 bm. do sprzeczki na
tle porachunków osobistych. Kiedy obaj za
trzymali się przed urzędem gminnym w Pa
newniku dopadł ich niejaki Paweł Kszysz
czyk z Panewnika, który bez żadnej przyczy
ny dobył z kieszeni scyzoryka i rzucił się a
nim na Wyciśloka, zadając mu 7 ran klótych!
w głowę, szyję, plecy i ręce.

Do broczącego krwią rannego wezwano le
karza dr. Dzirdzira z Panewnika, który p< u
dzieleniu Wyriślokowi pierwszej pomocy po
leci! przewieść go do szpitala św Józefa w
Mikołowie. Kszyszczyk zbiegi tymczasem i
dotychczas — mimo zarządzonego za nim po
ścigu — udaje mu się ukrywać przed szuka
jącą go policją.

Przyczyn krwawego zajścia nłe ustalono
dotychczas.

Koła autobusu przecięły
życie robotnikowi

W Radlinie na szosie wojewódzkiej wyda
rzył się dnia 16 bm. tragiczny wypadek. Oko
ło godziny 17.20 dnia tego wracał 1x004 z pra
cy do domu górnik 37-letni Józef Pośpiech z
Radlina 11. W pewnej chwili Pośpiech zamie
rzał przejść na prawą stronę szosy, nie zau
ważył przy tym, że nadjeżdżał w stronę Wo
dzisławia autobus, pod którego koła dostał się
nieostrożny przechodzień.

Następstwa najechania były tragiczne w
iwych skutkach. Spod kół samochodu wydo
byto nieprzytomnego robotnika z licznymi o
brazeniami na ciele, którego niezwłocznie
przewieziono tym samym autobusem do szpi
tala powiatowego w Wodzisławiu, gdzie Po
śpiech w pół godziny potem nie odzyskawszy
przytomności wyzionął ducha.ooo

fycie 8DOFtt3ive I wychowanie tlmycme

Polska przegrywa ze Szwecja 0:1
Sensacyjne zwycięstwo Czechosłowacji nad Ameryka

W środę wieczorem Polska rozegrała na
mistrzostwach hokejowych św ata w Prad^t
po, wszy półfinałowy mecz ze Sswerją, prze
prawając nieznacznie 0:1. Jedyna bramka
decydująca o zwycięstwie Szwedów padia w
ostatniej fazie gry, ze strzału Etigberga.

W pierwszej fazie gra była na ogół z lek
ką przewagą Szwedów. W drugej tercji Po
lacy częściowo przejmują inicjatywę, ale nie
udaje im się zdobyć bramki W ostatniej ter
cji Polacy przeprowadzają szereg ataków,
które niestety nie mają wykończenia, podczas
gdy Szwedom udaje się w 10 minucie zdobyć
bramkę z wypadu Mimo w.^iłkow nie udało
się nam wyrównać i mecz kończy się zwycię
stwem drużyny szwedzkiej.

Gra była obustronnie bardzo słaba. Na
drużynach znać było wyraźnie przemęczenie
ciągłymi spotkaniami. Drużyna polska wy
stąpiła w pierwszej fazie gry be; Króla, któ
rego zastąpił Ursoń W następnych tercjach
następowały w obu liniach napadu bezustan
ne zmiany, które tylko pegorizyły sytuację.
Pierwsze dwie tercje zakończyły się bezbram
kowo. Dopiero w 10 minucie trzeciej tercji,

po saeregu ataków Szwedzi zdobywają zwy
cięski punkt. W ostatnich minutach zaznacza
aię przewaga Polaków W pewcej chwili o
brońca szwedzki Bergquist dotkl.wie fauluje
Ursonia i pomiędzy obu zawodnikami docho
dzi do bójki, którą likwiduje .sędzia, usuwa
jąc obu graczy z boiska.

Na ogół gra była nieciekawa, bex tempa
I bez pięknych zagrań

Polacy grają po raz drugi n półfinale w
piątek z Anglia.

W drugim meczu Czerfiosłowacja odnio
sła sensacyjne zwycięstwo nad Ameryką 2:0
(0:0, 1:0, 1:0). Zwycięskie punkty zdobyli
Cetkovsky I Pergl. Na meczu obecnych było
10 tysięcy widzów.

W trzecim meczu Kanada po niesłychanie
zażartej walce wygrała nieznacznie z Niem
cami 3:2 (1:1. 0:1. 1:0. 1:0) M*e» miał dra
matyczny przebieg Prowadzenie zdobył nie
spodziewanie Niemce Tobien; gwałtowny
kontratak Kanadyjczyków przynosi im wy
równanie ze strzału Allena W drugiej tercji
Rudi Bali. zdobywa znów prowadzenie dla
Niemców. Kanadyjczycy wyrównali dopiero

W dniach od 18—21 bm odbędą się w Ber
linie zawody łyżwiarskie o mistrzostwo świa
ta w jeździe parami i w jeździe figurowej pa
nów. W jeździe parami faworytami są Niem
cy, mistrzowska para llerber — Bayer, któ
rym bardzo zagraża młodociana para austnac
ka rodzeństwo Pausin. W konkurencji tej rów
nieź poważną rolę może odegrać angielska pa
ra małźeń?ka Cliff oraz węgierska para ro
dzeństwo Szekrenessy.

W jeździe panów sytuacja zdaje się być
wyjaśniona. Austriak Kaspar, godny następ
ca Schaeffera, nie pozwoli zapewne nikomu
zagrozić sobie poważnie, natomiast co do dal
szych miejsc rozegra się walka między Wę
grami. Anglikami, Niemcami i Amerykanami,
o ile ci ostatni stawią się na starcie.

Równocześnie z tymi zawodami odbędą się
w berlińskim pałacu sportowym międzynaro
dowe zawody solistów pań i panów w konku

rencji seniorów i juniorów oraz parami w kon
kurencji tanecznej. W tych ostatnich zawo
dach wezmą udział wszystkie asy łyżwiar
stwa amatorskiego.

Polski Związek Łyżwiarski, którego ster
objął obecnie wiceprezes p. Leon Chrzanow
ski, stanął na stanowisku, te polscy łyżwia
rze powinni również startować w tych zawo
dach. Zgłoszono więc do mistrzostw świata w
jeździe parami rodzeństwo Kalusów, a ponad
to w międzynarodowej konkurencji juniorów
mistrzynię Polski E Scheibertównę, oraz mi
strza i wicemistrza Polski, braci A. i P. Bre
slauerów.

Jako sędziego na te zawody zgłosił PZŁ
kpt. A. Theuera Ponadto w charakterze ob
serwatora udaje się na te zawody Prezes Ślą
skiego Towarzystwa Łyżwiarskiego p. dyr. F.
Wiliński z Katowic

w ostatniej tercji przez Bruce. Wobec wy*
niku remisowego zarządzono dogrywkę, w
której zwycięską bramkę udało się zdoby.
Kanadyjczykowi Godfreyowi.• . '

W dniu dzisiejfiivm zakończona eoetanf*
runda półfinałowa rozgrywek. Odbędą się na
stępujące spotkania:

o godz. 15: Anglia — Polska,
o godz. 16.30: Kanada — Węgry,
o godz ?? Szwajcaria — Czechosłowacja,
Po rozgrywkach tych, pierwsza drużyna

każdej grupy kwalifikuje się do finału, nato
ece w odnośnej grup:e, grają mecze elimina
miast trzy drużyny, osiągające drugie miej
cyjne o wyłonienie czwartego finalisty.

z Międzynarodowym Komitetem Olimpijskim

(i
NOTOWANIA WARSZAWSKIEJ GIEŁOT

PIENIE? «J
DEWIZY: Belgia 80.86 89.S7 80.48 Berlin 218.07 212,01.

Odańsłi 1O0.00 100,25 99,76. Anmterdam 296,70 290,44 294.96
Koceoliasa 119,66 118,06. Londyn 26,51 26.68 26,44. Nowy
Jcrk czek 5.1 5 .8 5,27 7.8 5,26 3,8, knbel 5,27 5.26 1.4 
6,26 3,4. Oslo mjU 132,92. PaTy* 17.36 17,46 17.26. Praga
18.52 18,67 18,47. Stolcholni 136.70 137,^4 136,36. Zurych
122,75 123.05 122.46. Wiedeń P9.25 98,75. Mediolan 27.86
27,71. IIeI«;n!<l 11,75 11,69. Montreal 6,27.5 5.25. Tel
Avlv 26,5g 26,44. — Tendencja słabsza.

WALUTY: Belpl belgijskie 89.87—89,40. Dolary ame
rykańskie 5,26,5-6,21. Kanadyjskie 5,26—5,23.5 . Floreny
holenderskie 296,44-294,70. Franki francuskie 17.46—
17,16. Szwajcarskie 123.05—122.25 Funty ansleltkle —
26.58—26.42 . Ouldeny gdańskie 10O.25—99.75. Korony cre
ekle 17.60—16.90. duńskie 118.66117.80, norweskie 133.58
—132.60, szwedzkie 107.01—136.05. l.lry włoskie 21.80
80.90. Marki fińskie 11.76—11.25. Marki niemieckie 101
— f5. Szylingi austrlnck e 99.50—4)7. Marki arebrne 118
—11 0. Tel ATIT 26.20—25.95.

AKCJE: Bank Polski 118, Imienne 117.25. Ulpop
65 Starnchowlce 40-30.50. lyrardow 72.50. Haberbusch
48. — Tendencja moenlejet*.

URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY ZBOŻOWEJ
I TOWAROWEJ W KATOWICACH

i Jnia 17 lutego 1988 r.
Ceny rmumieiu ii« M ton m ttitnrlatlnwy. utgl śreć
>i< i inknict to M Irp « Imrt/ii hurtowym parytet ico

von Knlowir.it przy doKlnutt bifitncej.
8TANOARTY: Pszenica czerwona twarda 786 g/l.

peienle* Jednolita 759 g;l. ptienlca *blerana 746 g/l. —
tyto 702 g/l, Jcctmlefi rr*emlałowy 650 |/| « dop pńl
ptoe nora., pastewny 620 g/i a dop. p6ł proc. por., owies

it-dnollty 460 g/l i dop. 1 proo. por., iblerany 440 g/ldop. 1 proo. por.
Notowania cen orientacyjnych feet imlany w po

gnaniu do dnU poprzedniego. % 16 bm.

Według regulaminu Międzynarodowej Federa
cji Narciarskiej, nauczyciele narciarstwa są dopu
szczeni do udziału w zawodach tak o charakterze
krajowym, jak i międzynarodowym Natom ast
regulamin igrzysk olimpijskich uważa ich za za
wodowców, a tym samym wyklucza ich z udziału
w rozgrywkach. D!a wybrnięcia z sytuacji Rze za
Niemiecka postawiła wniosek zmiany par. 4 prze
pisów międzynarodowych, dotyczcąych amator
stwa w ten sposób, by nauczyciele narciarstwa
byli dopuszczeni do wszelkiego rodzaju zawodów
z wyjątkiem olimpiady zimowej. Równocześnie
x wniesieniem tego wniosku na porządek dzienny
obrad kongresu F. I. S ., prezes Międzynarodowej
Federacji major Oestgaard rozesłał do wszystkich
związków narciarskich zrzeszonych w F I. S . me

morandum, w którym uzasadnia swoja stanowi
sko przeciwne powyższemu projektowi. Zdaniem
jego uzyskanie par. 4go kosztowało ty

'e trudu
i zabiegów i było przyczyną tylu zatargów mie
dzy poszczególnymi związkami państwowymi, że
poruszenie tej kwestii na nowo jest ze wszech
miar niewskazane. Nadto zai rozwiązani propo
nowane przez Niemcy jest krzywdzące w stosun
ku do nauczycieli narciarstwa zwłaszcza, że wła
śnie w igrzyskach olimpijskich bierze udział wie
le osób, o bardzo wątpliwym amatorstwie. Wre
szcie obniżyłoby ono powagę F. I . S. Jako inne
rozwiązanie p^ponuje on albo uzyskanie odpo
wiedniej zmiany w statucie igrzysk olimpijskich,
albo cofnięcie udziału narciarstwa w tej imprezie.

MISTRZOSTWA NARCIARSKIE ŚLĄSKICH
SZKÓŁ ŚREDNICH W BZCZTRKU.

W nadchodzącą sobotę i niediielę tj. 19 t 20 bm.
•i odbeoą eia w Szczyrku wielkie aawody nar
ciankie o mistrzostwo Miedzyezkolnycb Bubów
Sportowych orai wzayztkich szkol średnich wo
jewćditwa śląskiego.

Program przewidnle kombinacjo, alpejką I •»•>
ki dla Miedzyszk. Klubów Sport, oraa Mag ara
zynowy na 9 km (dziewcząt* S km) i bieg ajaa
dowy dla reproaoatacyi aakoL

W Sscayrkn odbędaio iię równie* próba apm
wnoici narciarskiej o odznakę P X. H . dla neanld*
acaenic i nancaycielatwa sakól Wojew. Si.

Próba ta roipocznie się w niediielę, 20 bm. a
Soda. 10ej.

WTCDJCZKA NARCIARSKA DO WISŁY.
Liga Popierania Tarystyki Dalagatasa w Kato

wicach oraaniznje na dale* 19 i 20 bm. br. wy.
ciecakę narciarską pociągiem popalarnym a Kato
wic do Wiaty.

Roaklad jazdy: Katowioo odj. dnta 19 bm. a
goda. 14,36, Wiata przy). 16,53. Wiała od|. dnia
20 bm. godz. 21 .14, Katowice przyj. 23,44. Postój
w Ligocie i Mikołowie.

Cena przejazdu tam ł a powrotem tansaia •
kuponem na wycieczkę narciarską pod fachowym
przewodnictwom tylko 4,80 al. Karty kontrolna
sprzedają: kolejtwa kaaa biletowa w Katowicach
okienko Ni 1 uraz waayatkia biura podróży.

W programie: w eobote dnia 19 bm. aabawa
narciarska w Domn Zdrojowym; w niedzielę dnia
20 bm. wycieczki narciarakio a przewodnikami na
Knbalonkę i Baranią Górę, kura narciazaki dla po
czątknjęcych i zaawansowanych — dla nienarcia
rzy wycieczki sankami.

Noclegi zapewnione przeg Binro Turystyczna
L P.T.w Wiśle.

PIERWSZT TTJRTSTTCZNT RAD) ZTMOWT
POLSKIEGO TOURINO KLUBU.

Polaki Tooring Klub organizuje w dniach 38,
26 i 27 bm. zawody aamochodowe zamknięta pod
nazwa „Pieiwaay turystyczny raid polskiego ton
ring Klabn".

Zgłoszenia należy nadsyłać do Sekretariatu
Polskiego Tonring Kluba Warszawa, Kredytowa 5
tel. 20704 do dnia 18 bm.

Wszelkie bliższe informacje i regulamin Raidn
otrzymać można w Śląskiej Delegaturze Okręgo- /
we] Polskiego Tooring Klubn w Katowicach, nL
Stawowa 14, tel. 30071.

Dtlal uriedowy
MECZ GLIWICE — CHORZÓW ODBĘDZIE

SD} PRZED POŁUDNIEM.
Sekretariat Si. OZPN. komunikuje, te w

związku z przesunięciem godziny zawodów
Chorzów — Gliwice na godz. przedpołudnio
wą, wyznacza siq zbiórkę graczy, na stacji w
Wielkich Hajdukach, na godz. 6,30 rano.

Odjazd z W. Hajduk o godz. 7,06 rano.
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No lewo fragment rozegranego v> Pradzt Czeskiej v> ramach Międzynarodowych Zatoodów Hokejowych meczu hokejowego Poltka —
Litwa, zakończonego zwycięstwem Polski w stosunku 8:1. — Na prawo członek zwycięskiej bokserskiej drużyny Polski Kolczyński
wraz z pokonanym przeciwnikiem, mistrzem Europy Murachem. Kolczyński, te względu na kontuzję, wygrał spotkanie, walcząc tylko

prawą ręką. Po wczorajszym sukcesit poznańskim, Polska stola się pisrwszą potęgą w amatorskim boksis Europy.
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hiirlnni teatrów
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RFPFRTUAR TFATRU STANISŁAWA
WSPIANSKIFGO W RATOYtCACHi

Płatek a godi W: „Tekla"
Sobola • godi li 30° .. Teorts Blnatelna" dla azkoł

O godi. W: ..Trzecia mlodoić".
Niedziela o godi !».»»: ..Płlaa Pezczofa". —O go

Sitnie 1» „Tekla" dla kop O wcha
W11 rak o godi 30: Wyeteji baletu Tac) Wyeorkie)
*roda o godi. U: ..Trucia tiiludoid" dla bezrubot

ajrrb
Czwartek a goda *>: „Tekla".

Wyjtęp baletu Tacjany Wysockiej.
W« wtorek wieczór wyetąpl • teatrze im St. Wjra

»4a*»kl-go balet Ta. - i .ny Wyerckle). w ektadzle I!
o*(<K Na ciała zeapolu aollptkt: II l.ebedowlcz. J . Łu
kaerewtc, K. Jarlak^wna I L Siecka.

Teatr im. St. W'łpiarWkiego na prcwincjl:
CIESZYN — piątek 11 bm o gudt W>: ..Trzeć a

BI' dcac"
IMKLSZOWICB - poniedziałek 11 b. w. o goda. 1»:

„Na Łyczakowie".
PSZCZYNA - B b. za . © godi. lt: ..Tekla" dla bei

roN tny ch.
BIELSKO — U om. o goda. II »: ..Triada tnłcdoac".

RFPFRTUAR MIF|SKIFCO DOMU
LUDOWEGO w CHORZOWIE.
Balet Warszawski w Chorzowie

W niedziele o «odi 30 odb«diia ae fermal karna
wałów* reprezentacyjnego baletu Tacjany Wyeockle]
Bilety o canta od K gr do 3.30 ii • kaete teatralna).

Niadilala • goaa. »: Akademia Koła II Pułku Le
gionów — O goda 10: Palet Tacjany Wyeockle)

Ponledialek o goda 30: „Mapa Europy a polaka
rieczywietoSl" — odeiyt pueła Waleweklago.

Wtorek o godi 20: ..Trzecia miednic" priedatawte
nle teatru katoa Icklego. — A bonamenty I bony inlzko
we watne!

Środa o goda. lt .. Tekla" — prteditawteoie dla ta
log Waraztatow I Huty Plliiidekl.

KINOTEA1KY w KATOWICACH
od dnia IS lutego 1931 r.

CA PITOL: „Wfily mlłoScI".
CASIM): .Slierl-ck Holmes I Dr Wateon".
COi.OSSEPM: ..Nietiaprawledllwlona gudzlua".
RIALTtJ: ,.1'riy drzwiach zamkowych"
STYLOWY: ..Skłamałam" I „Uei rozkazu".
UNION: ..« lat nilhSd" 1 ..Pnerwana pieSA".
IIOOICICE - IIAJKA: ..Mar,a Siuart".
lAWOnSłl - ATLANTYK: „Trnl z Wiednia".
ZALEZĘ — UAJ: „Stawka o tycia" oraa „Zbunto

wani".

Inre miejscowości:
niAT.A — MIEJSKIE: „Sberlock Holmes**. —

APOLLO: „Towarzysz* brool". — Rl AL TO: „Robert
I llertrand"

P.IEI.SZ0** ICR — iląakle: „Zaufaj ml" I „Trudon
.'i»! laiwo zarobić".

CHOKZOW - APOLLO: ..Skłamałam" t „Kiedy )*
ateS zakochana" — COLOSSElM: „WiciirO królew
akl" i „Tajny agent" - liKLTA: ..Ogród Allacba" —
. .Tarzan l zielona bogini". — R OX Y: „Wielka grzeai
Ica" I ..Maepnny klucz". — R IA LTO: „Noe przed

b:twą" i „Młclwy Jeździec".
CIIROPACZOW - PI .ASK: ..Mały eiarodztej"1

..Oetatnl prclztg oMetorego mlMta".
lUjnrKl ŚLĄSKIE: .. . Miasto w płomieniach" I

.. Kra] ro loScI"
JANÓW — SL05CB: „Sybir" I ..Melodia t nad Du

naju".

LIPINT — OOL089EUM: „Sftaebor". — CASINOi
„Prater" I „Ciamy brabla"  APOLLO: ..Dama na
dwa tygodnie" i „M a*to w płomla' icb '.

MIKOŁÓW - ADRIA: „Narzeczona i przypadku"
1 „Walka o zlot* pole".

MYSŁOWICE - ADRIA: „Wzgardzona".  ODIOM:
„Ren Mur" - HELIOS: „Walka o ziole pola".

NOWA WIEŚ — SIENKIEWICZ: „Siódme niebo"
I „Wltjzy mlloCol".

NOWY RYTOM — PATRIA: „Tajny wywiad" I
„K*liizi\tko .

PIEKARY 8L. — A PO L LO . „Koeclu»zko pod Racła
wicami " I Sprzedajemy na weaolo"PIOTROWICE - PI SI .. Z miłr^ci dla ciebie".
, Rlata iloetrii" I „Stiitik nlcw pnlkow".

RUDA - DAł.TYh: ...Strzelec z nenKnll" I nadpr.
RYRNIK - APOLLO: ..KeląM I t.tirnk" I „Nle

wnnle alc zac/elo". — I I B LI Ot: „Ubóstw ana" I „C^lo
w.ck, który dwa razy zyl".

RADZIONKÓW - CAR! NO: .. Dyplomatyczna ło
nu" I ,.Pl«'#n ukazańcow".

RADZIONKÓW - CASINO: „Nie ehee. wiedzieć kim
JeafeO" I „Dunlel Ro^y"

SIEMIANOWICE - Kameralne: „Tango zakocha
njch" I ..Pt*tr«ch dzikiego zachodu"

ŚWIĘTOCHŁOWICE - COl.dSSElM: .,1'deczka od
tycia" 1 „Władca podwodn>uo awiaia" - APOLLO:
„Enkapada" I ..W ogniu poclakow".

TARN. G0RY — ŚWIATOWID: ..Ulatorla Jednej
n ocy".

WYPADEK.

Pan Supełek opowiada o przebytej podroży «a
jmohłem. w czasie ktOrej spadł, jak zapewnia, bez
• mrugnięcia ok:em z arysokośei 6 tysięcy mettow.
] — I mc się panu tue stało? — pyta ktoś nie
dowierzająco.

— Nic. poniewal samolot spadł na fabrykę
materacy.

Odpowiedzi redakcji
Btnly c*v>rlnik — piekary #1. 1) Radzimy awroald

• >« do Stowarzyał.nia Dziewcząt Zarol.kujucyeb po4
opieka *w Zyty w Katowicach, ul Mariacka &. ktdrw
łŁ-putiednlcza dnewczyuy do wazelklego rodzaju alut
by - I) najlepiej b<dzle. aby azwugier /wrocll al« na
pidmte lub osobiście i ni arodujnyml zuAwii.dczeulaml
biaula c<tyniiLRo ud/h.lu w powatuiiiai-h ilitaklch w K»
towlcuch. ul Młyńska 47, celem zweryfikowania.

<4. R SIKI. Nowych pod a A o rentę wojenną t wojnr
Światowej Jut nie motna wuoalć. Wobec ICRO wazelklt
p aunlu w tur. celu /.oatunn buz odpowiedzi o*Irzucon«.

Slulu uhimful - Slury Rierua. I) W domach no
wych poiiilee.czenla mleszkulne aą wolne od opłaty n»
FunduB* Pracy, lecł od pumle»/c/eh przemy »lowo-han
dl<w>ch płaci »e pewien procent na Kunduaz Pracy.
0 zwolnienie od ojilaty na Kunduaz Pmcy Jak 1 od
pidutku dochodówei:o trzeba wnle*ć prnabę do l'r/cdu
gkarl»W««e przed I kwietnia roku na>t«:pnego. w ktd
r>ni ukończono budowę I oddano do u*ytku. Do wu o
Kku należy d.ilcczjć n. »tej>uj(ice ziiSwIadrzenla. ZHiwler
dzone przez mfarodajne władze: zi.*wladczeoie. te bu
(•owa jeat nowa; zaświadczenie terminu ukończenia
budowy I oddania do utytku orai kubaturę pnmleaz
czeń. — 2) Dla nerwowo chorych są: klin ki neurolo
giczne przy unlwer»M«ti'Cr w Krakowie. *f Lwowie,» Warozawle. w Wilnie I Poznaniu.  ziiklady n«y

, eh,liryczne Gootyn (woj. aara/awakle) woJewM/kl
i erpital dla nerwowo rhorych Choroa/cz twój btalo.
'.fcke) Chełm Luhel«kl Rybmk. Lubliniec, Cnlezi o.

I\< Aclan. OwIfWka <wo|. poinańskle). Świecie (Pomo
rze). — Sanatoria: Ratowtce pod Krakowem. Kraków
Im Onufrow cza. ul Gari carska. KoSrlatia aan t>ry

watne. Jaworze Si^sk Cleszynakl 1 PoznaA dr. Zninlo
w cza. Al. Marcinkowskiego 20.

WP. „A. Kuk": Rzec? Jeat dobrze rap'aana. po pew
nych retuazach moetła by ale ukazać. Me>-t«ty temat
)e«t zbyt ..oaobtety". co uoiemożliwia nam zamteazczo

I Dr med. J. Adler
1 ->j»ecja!łsta choiób *k(łtnvch i wenę- I

f\czmch priyjmuje
w Katowicach, Mickiewicza 10

1. piętro — Tel. 311 -76
1 w(jodz. od9—12tod(jodz.3—61
I Operacje kosmetyczne l piastyczne 1

B \cknn Ki>nk betl n kich
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Samochód san tarny
nżv\,\ta.nv marifi Austro " Daimtcr"
o sikc 60 PS do sorze>dania 0<l»
fei możno dz'winie w «odz urzedo
wvch od 8—15
O«ó 'no MJetec*wa Kasa Chnrv^h
Ba oowlat śwjotochłowickl wW
HaWukach. uL M Piłsud>kieuo 48.

Urząd cmmnv w Zarzeczu powia;
bierki csrłaeua ninicisz^n

przetarg nieograniczony
na w-\*onaTYi« robót rmirarsk eh wy
kończ«imow\x;h sito:aTSik:ch i ;n<;'a"
łacvin\x:h w nowym budynku srko
|v Dowszecłmei w Zarzeczu II.

Otwa-oe ofert nastąpi w dTi'y/b
>ute?o ł°3S r o e< <óz \2 w kanct
larii Woiew. Urzędu Dodowoiacwa
U' Cie-s^y-nie

Podrtadk] kosztorvs<rw e w-vd3ic
Urząd gminny w Za-rzeczu i Woew
Urząd Budowi^icrua w CieszviTie ul
Stalmacha 34. II o irdzie m<.tina ró"
UT,;«!Ż orz«e!a<hia<; Dlanv (461)

Przewożony «mlny:

Urząd Ominriv w Prcchnel. powiał
Cieszyn orfasza nini«'*zcm

przetarg nieocraniczony
ca wykonane robót:

1 w ^oń czeni owy ch.
2 stola rybich
3 fnsta!acv"invch

w nowvm rydymku szfccir powszech
tri w Prucbnei

Otwaroie ofert mastaoi w tjRKUad1)21marca1938r ad2I3)
1 marca 1938 r o «odz 12 w kance
larii Woi€wód'zki<«o Urzędu Bud )
wnictwa w Cieszynie

Podatladkl kosztf>rvsc«we w\xlale
Urząd Gminnv w Pruchnoi I Woie'
wodziki Urząd B^down-ctwa w Oe
szynie ul Stalmacha 34 II D irdzie
można również przesiadać o!>arrv

Przełożony amfnv:
(—) Karol Oumola

V. N. 59a/32
Uchwała

W sprawie uDad1rśc:owe ł firmv
..Merkur" St) z otrr odp w Kato*'
cach na zasadzie §204 ust utpadt n~
atanawła $-i« posterowanie u-padfo
ici owe. alb owiem
it sprawozdania zarządcy upadło
Sc' i orctrifńlu posiedzenia wvdzia.'u
wierzycieli wrnHttl że rrie ma maoV
ikoad-fościowei odpowiedniei ko sztolń
posteoowamia a żaden z wierzycieli
nie zJoży? zaliczki na ich r>ckrvcie

Jfa^wlce dnia 28 stycznia 1938 f.
Sad Grodzki w Katowicach

Pt>lska reprezentacyjna drutunn hokejowa.
biorąca udział w międzynarodowych mi$trzo~

stwach w Pradze.

WYDZIAŁ POWIAT ŚWIĘTOCHŁOWICE
OChettS)

PUBLICZNY PRZETARG
USTNY

na zwflzke materlt.tu kam ennego do prze
budowy drtgl powiatowej Łagiewniki 
Grunlca Pi flstwa ze stacji kolejowej Cho
rzów — Miasto na mtejBce budowy, a mia
nowicie:

9» t<D kostki bazaltowej
KI ton kostk fcZHrogtazoweJ 1
it> ton kruwężutka azaroglazowegr

r»z*m: 1.1 T6 ton
Odleglofić przewozu wyno»4 około 5 ktn
Rozprawę przetargową wyznacza ale na

/tziei'1 tl lutego IM r. o godi. 9 w Powia
towym Zurządzie Drogowym.

Warunki prz«targ< we zostaną odczytane
na początku przetargu wobec oferentów
biorących udział w przetargu.

Ofereit powinien ate ŁRłoalć na przetarg
osoblśc e lub za pośrednictwem pełnomoc
nika, preladajncego pełnomocnictwo pisem
ne I powinien złoży*? wadium w wyenkoSc'
6 proc. mniemanej oferowanej kwoty;
prze<iBtfłw-|clrI<> przedsiębiorstw podlegają
eych wp sanlu do rejestru handlowego po
winni powołał! się nu liczb*, rejestru: na
żądanie powinni przedstawić wyple aktua!
ny s rejewtru handlowego. (459)

Pr«et«Kfntc*oiry Wydziału Powiatowego
(—) Szaliński, ttarotta.

WOLNE POSADY

Panje l panowie mtfei pomrerechow
ności tntelkemni oracow'oi. c -trzv
maia korzystne za;ecie Praca ekwi'
zycyina — sta.la Zarobek wwk'
Znaszać sic: Ka-towice. Mikoki*
Śks 15 mieszkanie 19. (372)

Kilku ślusarzy młodszych samocho
dowych i uczni ślusarskch przyn'
m:e: Smo«chewer i ?ka. So. z o o
Katowice II u] Tloriana 7. (370)

LOKALE
a vaa a« snsi

Składnicy wolTiei od mrozu, nadain
cei sie na rozilewnie Piwa. poszukuie
celem dzierżawy zaraz ki>b późnici
Pciżadamv orzv składnicy earaź lecz
rfickon;ecznv Szczevrółow* oferty z
Dodaniem ostateczne! ccnv i waru.i
ków pod ..F 171/2" do Biura Ogło
szeń BVXIKOSZCZ Dworcowa 54

Ulan (kmwcl

7AT;YJ NATYCHMIAST

MOTOMRYNY
.MOTOR'

rtłRif

Młodszy ekspedient
brandy m»terl»łftw budowlanych lub to
warów Stlacn>cb, p<«ztikiwHii) od zuraz
dla lafoefa . <>i,*lt,gt kltrnlrli.  Tylko
oferty |ilaemn« z odplauml śwludectw.
ptMlauteiin tądantKO wynagrodzenia 'raz
terminu «'bje.rla posady należy sklern
waC do firmy <3tifi)

ROBERT STREIT
SKŁAD M \TKHI*I,MV IlLDOWŁA
SYcii i r\imvKA PAPY O\CIIOW
KATOWICE. ul M:ck-ew|( za 13.

MIESZKANIA

Mieszkanie, ^dada^ct* s'e z 3 prł< ii
nr7ecłncikr»'u kuchni łazenki i po
kou c^a sł -ihy. noutczone z 2 duży
rrp trt)'lcao'*mi na biuro z o«=obrivm
yypfc'em w Doludn-owei cz^ci m"^r
sta Katowic ró 15 maia 1938 r do
wvnai ec; a Młeazkatn!e nie Dodl i?.i
oc^-rne J<- .k"'torów Zzł^szenia 'r*od
,T97«doPZ (45')
Mrcs/kanla 2—4poko'tweuo w Ka
towicach r>c*zvik'u* Korzuszarz ul
nvrrkcv'na 10 Kolektori (464)

Taniej
niż za cenę hilełu Il-ei
klasy możemy podróżo
wać sa motorami

P. L.L.„Io

Nie darmo mówi sic że słooio
to mądre zwlcrzcta!

TEŻ POTRAFI.
ONA: — Jak cudownie łpietce,

ten tenor.
ON: — Wielkie rzetzy. Gdybym

miał jeno glos. równiet bym po
trafił tak śpiewać.

INFORMACJA.
— Przepraszam, która jest go

dzina?
— Jest prawie pół.
— Do której?
— Tego nie wiem, pnniewat zła*

mała mi nią w*kazówira.

W RESTAURACJI.
Gość: — Czego ten pies patrzy

tak uporczywie na mój talerz?
Kelner: — Poniewni najczęściej

z tego talerza dostaje tarcie.

NIE SZKODZI.

A: — /lurcr tei książki jest pono
jeszcze zupełnie nieznany.

B: — Nic nie szk<dzi. Bakcyla
śpiqczki równiei dtugi czas ni*
znano.

iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiMiiiiiiniiiiiiiiiiiiiin

Ogłaszajcie sie

w..Polsce Zachodnie;
"

^wfooua przejeżdżający przez most na Pilicymw Przedborzu, powiatu Kon?rkiego wpadł
wskutek wyłamania bariery mistu do rzeki, wywracając się do góry kolo mi. Na szczę
ście obeszło się bez wypadków w ludziach za wyjątkiem szofera, który został ranny.

iWUilP Hilłl B3IPJJU o\ 18 II 1938

KINO CAPITOL
ul. Plebiscytowa 3

KINO CASINC
Pierackieac 17 19

KINO POLOSEUjJ
al.3Maja7

KINC RIALTO
Św. lao>> 24

KINO STYLOWY
Stawowa 19

KINO UPION
3 Mai» 25

KSIAze x
Sonia Henie, lyrone Power

Człowiek który żył dwa razv
Kaliph tłellamy. Mariam Marsch

DZIEWCZĘTA Z NOWOLIPEK
J Aridrze ewska Ćwiklińska

UBÓSTWIANA
Martha Esinerth. T . Un>:eir H. Moser

1. SKŁAMAŁAM
2. BEZ ROZKAZU

ATAK O ŚWICIE
Nadprogram. CZAR HISZPANII

mi


